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Nadesłane a nie zamówione przez Redakcje 


ręko 


pisy będą zwracane autorom jedynie wówczas £dy 
dołączona zostaną znaczki pocztowe na opiacenie prze 


Na marginesie dyskusji w sprawie Paktu Trzech Mocarstw. 


(pwp) Kraków, 3 października. 

_„ W ostatnich dniach września minął rok 
od podpisania niemiecko-sowieckiego pak* 
‘tu granicznego i przyjaźni. Stanowił on 
zasadnicze uzupełnienie i poważne skom- 
pletowanie całokształiu zagadnień polity- 
cznych, zarysowamych zawarciem sensa- 
cyjnego paktu konsultatywnego z 23 sier- 
pnia 1989 r. 

W tym samym stopniu, w jakim w 
Swoim czasie oba narody europejskie, tj. 
niemiecki i rosyjski, nie bacząc na wszel- 

ie rózbieżności i różnice ideologiczne, po- 
witały ten zakrojony na szeroką skalę u- 
kład, widząc w nim wyraz nieskrępowanej 
woli dwóch potężnych narodów w kierun- 
ku rozgraniczenia i należytego uporządko* 
wania swoich sfer interesów zgodnie z po- 
trzebami wielkoprzestrzennego życia pań- 
stwowego, w takim samym stopniu Anglja 
poczeła czynić wprost imponujące wysiłki, 
celem podkopania tego instrumentu trak- 
tatowego, obejmującego wszystkie dziedzi” 
ny obu państw, który zresztą już na drugi 
dzień po podpisaniu znalazł realne oparcie 
na fundamencie szeroko zakreślonej, obo- 
pólnej współpracy gospodarczej. 

Rząd londyński wykazał przytem na- 
prawdę 

wielką wybredność w doborze 
metod działania, 


zdrudzając zarazem pożałowania godny 
bruk planowości i przewidywania na dal- 
szą mete, 

Kiedy, wypraktykowane od dziesiątek lat 
przez- dyplomację brytyjską metody taj- 
nej sztuki TA przyniosły w 
rezultacie fiasko, a Mołotow, po wielormie- 
Stęcznych rokowaniach. prowadzonych przy 
akompanjamencie optymistycznych pea" 
Rów propagandy angielskiej, odesłał z po“ 
wrotem przedstawicieli „Entente Cordia- 
de" na ich okręty, zapanowała nad Tamizą 
wściekłość i — dezorjentacja. 

Tam, gdzie nie pomogły pochlebstwa i 
spryt, rozpoczęto na odmianę z innej becz- 
ki, próbując metod absurdalnych, rost 
browokacyj i otwartych gróźb, nie zdając 
sobie widocznie sprawy z tego, że wlaśnie 
te formy „W akcji dyplomatycznej“ mo- 
giy wywołać w Rosji wówczas tylko je- 
szcze uśmieszki, bardzo żenujące dla powa- 
gi Imperjum, Brytyjskiego. 

„Również niezliczone serje kłamstw an- 
gielskich, mających na velu fałszowanie i 
przekręcanie doniosłości i tendencyj wszel- 
kich. politycznych kraków Niemiec, podej- 
mowanych ostatnio w Europie wschodniej, 


epotykały się raz po raz 
z niepowodzeniem. 


Ten sam los spotkał wszelkie intrygi, kon- 
struowane przez angielską tajną służbę, 
odbijając się jak piłka od prostolinijnego 
i zdrowego systemu stosunków niemiec- 
ko-sowieckich, rozwijających się w miarę 
postępu czasu. 

Nie bacząc na ciągnące sie całemi mie- 
siącami kompromitacje, aranżowane z wy- 
jątkową gruboskórnością, Londyn dawał 
mowe widowisko, zmieniając pod wraże- 
niem nieustannych niepowodzeń dyploma- 
tycznych na terenie moskiewskim osobę 
ambasadora przy rzadżie sowieckim. 

Po długich i ciężkich perypetjąch wysła- 
no do Rosji jednego z asów zespołu pana 
Halifaxa, sir Stafforda Crippsa, wyposa- 
żonego w „specjalne pełnomocnictwa“. Od 
tej chwili wyrafinowane ręce tego gentle- 
mana pracują z calą zupobiegliwoŚśią nad 

pozornem, prowizorycznem nawiązaniem 
zerwanych nioi. 


Ostatnio z chwilą podpisania Paktu 
Trzech Mocarstw podjął Londyn 


nową ofensywę dyplomatyczną. 


Prasa Imperjum sekundowała mu w tem 
bardzo gorliwie. Dzienniki doniosły 0 
„ciężkiem rozezarowaniu Rosji sowieckiej, 
a znany publicysta angielski Garvin wy: 
raził w „Obseryverze* opinję, że „Rósja jest 
okecnie zupełnie okrążona, zaś „Daily He- 
raid" po dłuższych rozumowaniach doszedł 
do wniosku, e Związek Sowiecki „zu 
potraktowany, jaka mocarstwo drugiego 
rzędu". 

W.yszło bowiem na jaw, że motyw wszy- 
stikich elukubracyj dzienników angielskich 
był identyczny, a streszcza sie w zrozu- 


mieniu, że ostatnia nadzieja Angiji opar- 
ta była 

na ewentualności dojścia 

do współdziałania z Rosją. 

Anglja jednak, szczególnie jeśli chodzi e 
wywody na temat W traktowania 
Rosji jako „mocarstwa drugorzednėgo“, 
zapomniała — zdaje się — zupełnie o tem, 
dw jakiego stopnia doszedł upadek jej wła- 
snego prestiżu w ciągu ubiegłego, jedne- 
go roku. 4 : 

Należy sobie uprzytomnić, że w ciągu 
zaledwio dwunastu miesięcy załamał się 
nietylko system sojuszów państw zwytię- 
skich z r. 1918, że nietylko utorował so- 
bie drogę na obszarach europejskich nowy 
porządek rzeczy, ale nadto imperjum bry- 
tyjskie ponioslo szereg kolejnych, nienoto- 
wanych dotychczas w historji Anglji i nie 
mających sobie równych pod względem 
mozmiarów, klęsk militarnych. | 4 

Wszystkie te fakty sprawiają, że Anglja 
ma chyba najmniejsze prawo, by mówić o 
którymkolwiek z krajów, jako o „mocar- 
stwie“ drugorzędnem. Fakty te są przecież 
zbyt dobrze znane (także i Rosji, której 
politycy nie od dzisiaj dali dowody my- 
ślenia zupełnie realnemi kategorjami, aby 
przy wysiłkach angielskich w kierunku 
mówiązamia ź nią kontaktu, nie miały być 
brane w rachubę. 

Dzięki temu też ieakcja Moskwy była 
tym razem znowu diametralnie różna od 
reakcji, o jakiej marzono w Londynie. Ba- 
jeezka angielska o „podstępie” niemiecko- 
włosko-japóńskim została zdemaskowana 
jako kłamstwo z urzędowej sowieckiej 
strony stwierdzeniem, że 


rząd sowiecki na dłngo przed zawarciem paktu 
był peinfermewany e przebiegn rokewań. 


Dalsze istotne punkty sowieckiego pun- 

u widzenia. opublikowane w „Praw- 
dzie“ i potwierdzone zresztą w inspirowa- 
ayua artykule „lzwiestji* przedstawiają 
się następująco: Znaczenie paktu niemiec- 
ko-sowieckiego, stanowiącego pierwszo- 
rzędny element sowieckiej polityki zagra- 
nicznej, nie zostało w najmniejszym sto- 
pniu umniejszone na skutek zawarcia Pa- 
ktu Trzech Mocarstw. Z tego powodu rząd 
sowiecki jest zdecydowany kontynuować 
niezmordowanie uprawianą dotychczas 
politykę neutralności, 

Ze specjalnem uznaniem odniosła się 
strona sowiecka do wzmianki w tekście u- 
kładu, dotyczącej Rosji, W związku z tem 


strona sowiecka podkreśla, że Pakt jest 
zwrócony wyłącznie przeciwko polityce de- 
mokratycznych podżegaczy wojennych i 
że raz jeszcze w sposób jaknajbardziej 
zdecydowany ostrzega tych wszystkich. — 
którzy jeszcze dzisiaj mogliby przywiązy- 
wać specjalne zainteresowanie do rozsze- 
rzenia konfliktu, szczególnie pewnych kół 
politycznych Stanów Zjednoczonych. 
Powyższe opinje sowieckie stanowią nio- 
dwuznaczne i zupełnie wyraźme potwier- 
dzenie przez Rosję woli. kontynuowania 
polityki wielkoobszarowej i poszanowania 
Interesów sąsiedzkich wszelkiego rodzaju. 
Jak krytycznie pozatem sowiecka opinja 
publiczna zapatruje się na otwartych lub 
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tajnych wrogów zlikwidowania zapalnych, 
ośrokdów niedomagań politycznych wyni- 
ka z artykułu „Prawdy“ zajmującego się, 
analizą zamierzeń polityki amerykańskiej. 

„Politycy amerykańscy — stwierdza 80: 
wiecki dziennik — nie od dzisiaj uprawia- ' 
ją politykę imperjalistyczna”, Przy każdej 
tego rodzaju sposobności dla uzasadnienia ; 
dalszych zdobyczy terytorjalnych posługi- 
wano się ideologicznemi frazesami nu te- 
mat szerzenia cywilizacji. / 

Także i teraz z okazji pozyskiwania roz 
maitych baz operacyjnych w dotychczaso- 
wych kolbnjach angielskich 


ujawnił się imperjalizm Stanów 
Zjednoczonych, 


Pod płaszczykiem sławnej doktryny Mon- 
roego „Ameryka dla Amerykanów“. Stany, 
Zjednoczone z uporem i z zaciekłą syste: 
matycznością poczęły się dobierać de kra- 
jów Ameryki środkowej i południowej © 

Zależnie od okoliezności posługiwały się 
one przytem albo dolarem. albo siłą woj- 
skową, albo wreszcie intrygami. Nie bez 
powodu imperjalizm dolara wzbudził zde- 
cydowaną niechęć we wszystkich krajach 
Ameryki łacińskiej. ; 

W czasie obecnej wojny Stany Zjedno- 
czone ezynią wysiłki wyparcia z rynków 
łacińskiej Ameryki swoich konkurentów 
gospodarczych, którzy są zawikłani w 
wojnę. Również i Stany Zjednoczone nia 
są od tego, aby wejść w posiadanie kolo- 
nij państw europejskich, wspomagając ró- 
wnoczęśnie Anglję. / 

Najwyraźniejszy dowód takiej polityki 
stanowi układ angielsko-amerykański w 
eprawie przejęcia baz morskich na. angiel- 
skich obszarach kolonjałnych półkuli za- 
chodniej w zamian za dostarczenie 50 tor- 
pedowców amerykańskich. „Wuj Sam“ nie 
zaniedbuje przy tej sposobności, aby gło- 
śno reklamować swoje troski o bezpieczeń- 
stwo półkuli zachodniej. To jest właśnie 
ten humanitarny imperjalizm dolarowy'. 

Wszystkie te dalekie od serdeczności 
niedyskrecje na temat swej ostatniej po- 
litycznej nadziei, jaką są Stany Zjedno- 
czone. bedzie musiała Anglja z ciężkiem 
sercem przyjąć do wiadomości, nie mogące 
przytem spodziewać się, by Rosja przy po- 


| mocy jakichkolwiek środków dała się zwa- 


bić do solidarnego frontu z „humanitar- 
nymi imperjalistami dolarowymi* celem 
wskrzeszenia ponownie z królestwa ciem- 
ni — fikcji imperjum. 

Złowrogiemu „zapóźno*, jakie dziś za- 
ciążyło nad działalnościa dyplomatów an- 
gieliskich w Moskwie, przeciwstawia się 
twarda wymowa faktów. W tym stanie 
rzeczy nie będą mogły już nie zmienić na- 
wet najbardziej wyrafinowane sztuezki 
propagandowe rozczarowanych marzycieli 
z Downingstreet... 


Przerwanie linji lotniczej 
na Dalekim Wschodzie. 


Rzym, 3 października. Według wiadomo- 
ści nadchodzących z Ameryki została pa- 
sażerska komunikasła lotnicza między 
Hong-Kongiem a Indochinami przerwana. 


z  __ EWY 


fieresujący obraz charakteru angielskiego wybrzeżu 
kema nie wygladaja już żak, jak to widaisau ua adieciu Ma. 


Bombowce rad Anglja. 


w pobliżu Brighton przedstawia nasza aa na lewo. Po ciężkiem bombardowaniu poludniowo-angielskie 
i | e i ' 


~ 


dseż aełem aiaków niem. 


N 
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e, polityczne i gospodarcze troski stolicy 


nad Tamizą. 


(=) Sztokholm, 3 października. « 
nika z komunikatów londyńskiej Ełużby 
iaformacyjnej, dwie gęsto zaludnione 
dźzietnice Londynu byłe w ciągu wtorku 
celem niemieckich ataków powietrznych, 
pezyczem nie zal ży wąłp” Ć że i tyri razem 
chodziło a Meza ważna z w.jskowego 

fa okjakty, pelotono w por- 
towej dzielnicy Tamizy. 

W innem doniesieniu zdradził się Reu- 
ter, że we wtorek rano jednemu z niemie- 
ckich samolotów udało sie zmiżyć i ostrze- 
liwać z karabinu maszynowego pewien 
dworzec keicjowy w Londynie. 

Według komunikatu ministerstwa lotni- 
ctwa i ministerstwą bezpieczeństwa kraju, 
lotnictwo nieprzyjacielskie przeprowadzi- 
le w mocy z wtorku na środę szereg ata- 
ków „na poważną ezęść Wielkiej Bryta- 
nji“, które dały się najdotkłiwiej odczuć 
Londynowi i południawo-wschodniej Cze- 
ści Anglii Dalej powiedziano w kumuni- 
kacie, że zrzucone bomby na Jedno z m ast 
położonych na brzegu rzeki Męcsey (Li- 
gP. gdzie uszkodzono budynki. O ja- 

kie w tym wypadku budynki chodziło, ko- 
munikat milezy. 

Według dalszych informacyj brytyj- 
skiego ministerstwa lotnictwa, w noey 
z wtorku na środe lotnietwo niemieckie za~ 
atakowalo również Inne miasta no- 
wschodnie] części Angjl. W miastach 
tych — jak to wynika z komunikatu 
miały miec nakni budynki, służące 
celom przemysłowym, oraz w wiełu okre- 
gach wybuchly silne pożary. 

Jeśli mowa o Londynie, to na wiele dziel- 
nie stolicy Anglji zrzucono bomby. We- 
dług iniormacyj, przeciekających drogą 
ukrężmą z kół neutralnych, można przyjąć, 
= i tym razem powsiały olbrzymie szko- 

AD 

Na podstawie sprawozdaniu „Steckholma 
Tidningan" na temat estatnich niem 'ee- 
kich ataków odwetowych na Londyn wy- 
nika, że. dakładne pojęcie tego pczedsięwzię- 
cia trudne jest do oddania. Według wspom- 
nianego dziennika, nem się w godzi” 
nach wieczornych slemlecki atak fawl- 
nowy, który w godzinach późniejszych i 
po nastaniu ciemności przemienił się w 
niekończące siłę nocne kcmbardowanie. 

Ze sprawozdania wynika. że ataki bę: 
poreaęły się znacznie wcześniej, niż zwy 
i obisły 27 miejscowości w najbtižszej uko: 

y Landynu, oraz 8 miast na terenie 
e ieg graniczących z Londynem. Naj- 
hardziej ugiorpieć „REJ przedmieścia | | 
Londynu, przyczem tym razem wschodnie 
dzielnice stolicy Auglji były wolne ad 
nalotów. 

W obliczu tego stanu rzeczy i w związku 
g trudnemi warunkami, w jakich przede- 
wszystkiem znalazł się świat pracy, nie na- 
leży dziwić się, jeśli na. ai „Daily. He- 
ralda" ukazał się artykuł, w którym dzien- 
nik tem domaga się ustalenia prawdziwej 
sytumjt wojennej Anglji. 


Jagósłowiania © wojnie powietrznej. 


($) Belgrad, 3 października. Dziennik 
„Vreme“ publikuje na swych łamach dłuż- 
Bzą Hezmowę swego rzeczoznawcy lotnicze- 
go, pułłkownika lotnictwa w Stiznie spo- 
czynku Nawratila na tomat różnicy, jaka 
zachodzi w działaniu I skuteczności załóg 

ych latnictwa niemieckiego į angiel- 
allego; 

Na temat przebejawości letnictwa nie- 
mieckiego pisze Nawratil, że dniem i noeą 
trwają masowe loty bombowców niemiec- 
kich, unoszseych do Anglji niszezycietski 
balast, przyczem w sposób planowy i meto- 
dyczny ulegają zniszczeniu wszystkie siły 
żywotne tego kraju. 

Powagę niemieckich ataków powietrz- 
mych adczuwa przedewszystkiem Londyn — 
porca i mózg Imnerjum angielskiego. Pani. 
eny strach i niezwykły chaos panują 
mis w taj petężnej niegdyś staliey świata. 
Nie Wózone łańeuchy niemieckich samolo- 
tów myśliwskich i aparatów  bojowyeł 
tewarzyszą bomboweam niemieckim. 


Przy udziałe wszysikieh sił i z voraz 
większą energją zadaje [otniećwe nieme- 
ekio coraz poważniejsze eżosy stolicy An- 
giii W obecnej wojnie powietrznej An- 
gija zesała do roli defensywnej Angielscy 
latniey myśliwsey trwają ustawiezmie w 
„walkach PA czmyeh, które marzuca im 
pezeeiwnik. Z tego też względu angielscy 
lotnicy myśliwscy ponoszą poważne stra- 
ty, a temsamem umożliwiają Niensrom 
wyrządzmaie wielkiek: spustoszeń. Wszyst- 
ko to jest widomym zmakiem, iż komiae 


tolia się szybkiemi krokami. 


Znamienne wyzranie 
ergamu iotnictwa hrytyjsiiege. 


7 


(=) Utkałm, 3 października. Jak do-l 


R ga kiwa m4 
hartyjskziego. „Aeropłane”  wymitmąła 
| ary zaoroiamne. wyznania. 


tem miaaówieże stwierdza ża ls i 


ja w czasie walk powietmauyeñ 
mad Amelia traci codziennie 32 samoloty. 


j 
t 
! 
| 


| wadowane ofiar w ludziach. 


W tem — jak stwierdza dałej szwedzki. | 
rzeczoznawca [lotniczy — nie są -jeszcze 

włiezóne straty brytyjskich sił powietrz- 

nych marynarki, oraz te straty, które ad- 

miralicja brytyjska uważa za stosowne 

trzymać w tajemmicy. 

Przewaga lotnictwa niemieckiego na 
skutek nieprzerwanej serji ataków bom- 
bowych ma wszystkie właściwie ważne 
centra życiowe Wielkiej Brytanji jest fak- 
tem dowiedzionym. 


Anglja potrzebuje strażaków 

ogniowych. 

(=) Nawy Jork, 3 paździenika. Według 
imfermacyj z Londynu, rząd angielski wF- 
dał zarządzenie, mocą którego wszyscy 
służący obecnie w szeregach wojskowych 
członkowie zawodowych straży pożarnych 
mają, natychmiast powrócić do dawnej 
służby. 


Uszkodzona sieć telefoniczna w Londynie. 


1=) Madryt, 3 października. Karesnon- 
dent „ABC“ stwieriza, że życie mieszkań- 
ców Lendynu upływa pod znakiem cudu. 
Cudem bowiem można nazwać to. że ebo- 
ciaż od trzeek tygodni ludność jest świad- 
kiem bezpośrednich wydarzeń wojennych 
i ustawicznych pożarów, jakoś wszystko 
potrafi znosić. 

Samoloty niemieckie doszły ostatnio da 
takiej przebojowości, że w jasny dzień 
poż bomby na miasto. Ogień zaporo- 

y brytyjskiej artylerji przeciwlotniczej 
sat w „ostatnich dniach do tego siopnia 
słaby, że wśród ludności fakt ten wywo- 
faé musiał prawdziwy niepokój. Szczegó!- 
nie w ciągu dnia niemiecka ofensywa po: 
wietrzna, stała się o wiele qktywniejsza i 
ostrzejsza, niż poprzednio. 

Londyński korespondent madryckiego 
dziennika „Ya“ opisuje jedną ze swyeh 
przygód, jaką przeżył w czasie bombardo- 
wania Londynu. „W czasie jednego z noc- 
nych ataków powietrznych na Londyn 
znalazłem się w podziemiach „metra“, gdzie 


Naloty na objekty w 


telefony gdzieniegdzie są ezynne, 


musiałem pozostać aż do rana. Gdy po- 
ciąg kolei podziemnej znalazł się na jed- 
nym z przystanków, eksplodowała bomba 
u” PAT" yy sąsiedztwie wejścia do 


Pociąg zatrzymał się i przez całą Mpat 


ni ruszył z miejsca. Wagony prze- 

EREA były masą ludzką, która dotąd 
spałą na kamiennych peronach. a po na- 
dejściu pociągu wtargnęła do wagonów. 

O godz. 5-ej rano, przedarlszy się poprzez 
śpiących na ławkach i na podłogach przy- | 
godnych pasażerów, a następnie poprzez 
rumowiska, wydostułem się na welność. 
Mimo jasnego: dnia niemieckie samoloty 
kontynuowały atak, aęzkolwiek trwał on 
nieprzerwanie od 24 głodzin”. 

Jak korespondent dalej informuje, ać 
kilku dni uszkodzona jest w Lendynie sieć 


. tełefoniczna. W niektórych dzielnicach nie- 
„możliwem jest. uzyskanie połączeń telefo- 


nicznych. W innych dzielnicach, w którye 
trzeba 
całemi godzinami ezekać na połączenia, eo 
absorbuje wiele czasu. 


W Londynie 


i w całej Anglji. 


Wiełkie straty Anglików w powietrzu. 


Bertin, 3 ROSE Naczelna komen- 
da armji o brną T umanikuja: 

Fatniebya waj w owału 
t Fw mocy na 2 października liczne 1 creed 
ze względów wojskowych objekty w Lon- 
pnie. ki również w połidniene 
E kowej. Wiełkie pożary | wybucky 
można pra a ia ef 
zęści pewnej grupy hojowej pod 
wództwem  kosmondania grupy majora 
Hahoa ster ba w odważnym niskim 
ocie, mime si "ag ariy prze- 
ciwiotniczej, lotnisko Pembroke Carew, u- 
zyskały trafienia eiężkiega kalibra w ag 
gary, uszkodziły pewną Piczbę nieprzyja- 
ciełskich samolotów bojowych przez bom- 
by i ogień karabinów maszynowych ma 
ziemi | powróciły bez strat do swych por- 
tów macierzystych. 

inne formacje samołotów bojowych za- 
atakowały urządzenia PEKON Liver- 
poolu, jak również port i Graia prze- 
mysłewe w Manchester | spowadowały 
silne pożary eraz szkodę przez wybuchy. 
Sab, DEE: wę dr 

owi p 

abrzucić bombami za! 


cy. W nmecy wk 
nemi samolotami 6 Rt gdzie spowodo- 
rana zy w licznych domach mieszkal- 
nych i 

Kilka” at iid samolotów bombe- 
wych dokonaly nalotu poprzez Njome pół- 
necne na stołicę Rzeszy, z 
tam edparte p celny 1 planowy wg 
iczej, Ra eiai 


giolnię. is wyrządzona tam jednak 
szych szkód w budynkach, ani też nie spa- 


Straty nieprzyjaciela w dniu 1 paździer- 
sika i w nocy na 2 października wynosiły 
TÉ samot: „z czego 15 u strąconych 
= 2 idea" armee- Ariy 
nogo wca, a przez a rię 
przeciwlotnicza Dwa samoloty niom ocka 


W ostatnich czasach dzięki szczególnie 
rozwiniętego nustęnowania obronnego Bot- 


(39) Berlin, 3 października. Ws wrześniu 
się w Boriinio: rokowania mię- 

izy areia ko- 
naukach Rzeszy. x delegatami sowieckie- 
gu lumneisucjału iuzłowego dia spraw kolej- 
nictwa, w wyniku których została podpi- 


| corz | 
| mumikuje: 


dziło kilka nalotów, które w Bugbug por 


ch myśliwców i er}! przeciwłoćni- 
czej Wi a a niapreyjaclelomi „wi wielkie 


foh hiar aag an. Ze fers te jego camie: 


w_planowam 
rów ofensywnych. ych. (p). 
Bomkardowanie portu 
hydropłanowego w Adenie. 
Rzym. 3 października. Włoski kemnni- 


kat wojskowy ze Środy brzmi następują 
Główna kwatesa armji włoskiej ko- 


W Afryce półnoenej włoskie szybkie od- 
działy wywiadowcze znalazły kilka porzu- 
conych przez nieprzygweiela podezas ueie- 
czki na południe od "Sidi Barani samocha- 
dów pancernych i motocykli i zdobyły je- 

Z nowych stwrterd wynika, że Hezba 
samolotów, a których: doniesiono we wez0- 
rajszymt komunikacie, że zostały zestrze- 
lone przez włoskie lotnictwo madezas ata- 
ków, wynosi dwa. Dalej stwierdzono, że 
poza trzema samolotami. o których ze- 
strzeleniu doniestone w nnikacte wej- 
skowym x poniedziałku. dwa dalsze zo- 
stały uszkodzone ogniem włoskich bom- 
bowców i zostały zmwwszome do ladowania 
na Krecie. 

Nieprzyjacielskie lotnietiwo przeprowa- 


et mn sobą zramiemie pięcin osób, w 
pod 'Tobruk zranienie jednej osoby. Szko- 
dy są nadzwyczaj nieznaczne. 
Nad środkową częścią Morza Śródziem- 
negò wioski samoiot „Medusa“ zestrzelił 
saniaidii czteremotorowy samolot typu 
„Szadertami”. 


We 
magn kie lotnieówo zaatakowało for- 
macje marymwarki, składającą sie x dwóch 

WTGL EG CÓW. 


Nieprzyjaciełskie lotnictwo. bombardo- 
walo Gherlii w Somali, mie powodując 
yoh ofiar ami szkód. Dalej 
kambariowamo inje kolejową w pobliżu 
immela przy_nraełęczy 
swehód od ua. przyczem jeden Ás- 
karys został zabity. lecz mie wyrzączomo 
żądnych szkód materjalmych. (p). 


Niemiecko-sowiecka umowa |: 
kolejowa. | 


sama w uefatacznom krzwieniu umewa ke 

dak wiadomo. ć grudniu 1939 r. podpi- 
szxma zoslala w Moskwie w związku z pie- 
miecko-sowieckiemi rokowaniami gospo- 
darczemi prowizoryczną umowa kolejowa. 


+ 


hodmiej części Morza Śródziem- | 


kok 


Harr, na północny | 


| Gibraltar wykazało, że rożehodzi sią 


Celem ostatnio odbytych rokowań było 

stworzenie w miejsce dotychczasowych. 

prowizorysznych założeń i po poczynio- 

nych doświadczeniach, ostatecznej umowy» 

która miałaby na eelu korzyści dla obydwu 
strun. 

Rokowania, które i tym razem odbywały 
się w duchu przyjaznym, oprowadatly do 
całkowitego porozumienia. Podpisania po~ 
rozułałenia dokonali w dniu 30 wrześmia 
1940 r. prezydent kolei dr Holtz, przewod- 
nieząey delegacji niemieckiej, ze stromy 
zaś sowieckiej dyrektor biura komunikacji 
międzynarodowej Nisowuew. 

Ponadto zawarta szezegóławea porogzu= 
mienie co do ruchu kolejowego na dwor- 
cach granicznych. Chodzi w tym wy padka 
o przejściowe stacje graniczme: entsch-= 

ossingen, Laugszargen, Eydtkau, Prost- 
ken, Małkinia, Platerów, Brześć Litewski 
i Przemyśł. Należy ste rówmież liczyć z 0 
twarciera dalszych dworców komunikacji 
granicznej. 

Wreszcie zawarto porozumienie w spra- 
wie komunikacji osobowej, W dniu 6 paź 
dziernika 1940 r. uruchomiona kędzie bez- 
pośrednia komunikacja osobowa, ekspre- 
sawa | towarowa na dwóch linjach, a mia- 
mowicie: Berlin — Warszawa. — Białystok 
Mińsk — Moskwa, oraa Berlin — Króle 
wiec — Wystruć (Insterburg) — Tylża (Fil- 
si} — Radziwiliszki — Dźwińsk — Dyna- 
burg) — Bigosawo — Moskwa. Pierwsza 
linja przechodzi przez stację graniczną 
1ia—Czyżew, druga natomiast przez 
stację graniczną Laugszargi—Taurogi. 

Nowe umowy opierają się na podstawie 
zawartych w grudniu 1939 r. w Moskwie 
porozumień, według których w r. 1940 
przewieziono już miljony ton tewarów. — 
Przewidują one szereg ulepszeń ii na przy* 
szłość zapewnią KR R komunikację. 


(—) Oslo, 3 października. Jedne z plim 
norweskich omawia ma swych łamach 
krótką informację o losach b. ambasadora 
Polski w Berlinie, Józefa Lipskiego. 

W kołach dypiematycznych Szwajearji 
wielką seusację na. temat pobytu Lips 
go wywołał telegram jednego z kolegów. 
Lipskiego. który na tej drodze ehciał za- 
sięgngć informacji o obecnem miejseu po- 
bytu b. ambasadora. 1 Toppromastome nai 
terenię Sawajcarji poszukiwania wykaza- 
ky, że Lipski znikł nagle I los jege nie jest 

iżej many- 

Wiadomo pad. że go upadku Polski 
Lipski udał się do Rumumji, a następńie 
do Franeji. Tam miał on w grudniu wstą- 
pić do t. zw. Legjonu polskiego. Pewna 
część tego Eegrjomu znałazła się w czasie 
ostatnich dni niemieckiej ofensywy w Al- 
zacji w -niezwy| tradnych warunkach. 
bowiem okrążona, i pdciata. ad ręszty ođ- 
działów, prze ę Szwajcar. 
ską. cheąe w ten osób. paa dostania 
się da miewoli niemieckiej. 

Nie jest wykluczone, że właśnie Lipski 
znalazł się wśród tej grupy żełnierzy. In- 
formacje wspomnianego dziennika w tej 
sprawie koła szwajcarskie łączą z innem 
doniesieniem w sprawie zamierzonej u” 
cieczłd kilkunastu żałnierzy polskich ze 
Szwajcarii, przyczem dwu z pośród nich 
zostałe zastrnelonych przez patrol granicz” 
ny w chwili przekradania się przez grani” 
ce de Francji. 

„Deutsche Zeitung in Norwegen“ stwier- 
dza, iż dotąd nie zdołana ustalić. czy wśród 
żołnierzy, którym udało się zbiec ze Szwaj- 


carii, na teren Francji znajdował się ró* | 


ze b. ambasador Lipski. W każdym ra- 
zie dotwchczas los jege jest nieznany. 


Pośpieszne zbrojenia 
Japonii na morzu. 
(=) Waszyngton, 3 października. Na pod. 


r stawie półoficjalnych p e k Bhskich da; | 


nych statystycznych „Associated Press 
stwierdza, że zawarty w Berlinie Pakt 
Trzech Mocarstw stanowi jedną z najpo“ 
paiet kombinacyj w dziejach świa“ 


„New Jork Journal“ donosi a Waszyng- | 


tonu, że Japonja szykkiemi krokami zbli- 
žu się de parytetu fiatowegu Stanów Zjsd 


korzystnie 


Odwetowe naloty na Gibraltar 
„iajlepszym dewodem nastawienia 
Francuzów“, 


niey wystawił obio najlepsze świ 
morze) parejących śród wojska”. 
(=) Madryt, 3 mle aa 
lumków T Zifra“ donos, żę bad 
w czasie usiaimiego wielkiego a Mig 


bomby, pochodzenia angielskiego. 


ł 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


Wieści z za oceanu. 


Nowy Jork, z końcem września. 
, Rozwój sytuacji doprowadził do tego, 
Że dzisiaj tylko wielkie potęgi mogą zabie- 
rać głos w sprawach, dotyczących ukształ- 
towania się stosunków. Minęły czasy 
swarliwych dyskusyj, toczonych przez 
przedstawicieli mniej lub więcej karłowa* 


tych państewek, którym. się zdawało, że 
mogą odwrócić koleje losów. 
Dzislaj eytuacja wyjaśniła się niemal 


Zupełnie. Ilość państw, które mogą zawa- 
Żyć na szali, jeet coraz mniejsza. Z tych 
państw, które nie biorą udziału w wojnie, 
najwięcej uwagi skupia na sobie Amery- 
ka, a raczej Stany Zjednoczone, Wiele o- 
czu zwraca się ku a AE półkuli, wy- 
czekując na zajęcie przez U. S. A. stanowi- 
ska. Na ten temat krąży wiele mniej lub 
więcej nieprawdopodobnych pogłosek, któ- 
re jednak w istocie rzeczy mijają się z 
prawdą, 
Po zawarciu paktu Trzech Mocarstw 


Stany Zjednoczone muszą być 
tem więcej ostrożne. 


Muszą one pamiętać o tem, że każdej 

chwili mogą rozpętać burzę, która wkrót- 

ce może przeróść ich własne możliwości. 
Narazie jednak Stany Zjednoczone mają 
ne kłopoty a mianowicie 


wybór prezydenta. A 


Jak już wiemy o zaszezytne to stanowisko 
ubiega się dwóch kandydatów: demokrata 
Roosevelt i republikanin Wilkie. 

Mieliśmy już nieraz sposobność przypo- 
mnieć, że zasadnicza różnica między oby- 
dwoma obozami politycznemi trudna jest 
do uchwycenia. Dzisiaj różnica polega na 
tem, że Wiilkie atakuje Roosevolta w jego 
teorjach państwowych i na tem opiera 
swoją kampanje przedwyborczą, Roose- 
velt zaś zajmuje stanowisko wyczekujące. 

Roosevelt jest dobrze znany w społe- 
czeństwie amerykańskiem. Urzęduje prze- 
Cież od siedmiu lat, a zatem miał już oka- 
zję dać się poznać. Natomiast Wilkie jest 
ua terenie polityki nowym człowiekiem. 
Znany jest jedynie z tego, że należy 


do czwórki najwiękezych przedsięhierców 
w Ameryce. 


Dla wielu ludzi już ten sam fakt wystar- 
cza, aby uznać Wiłkiego za człowieka, wiel- 
kich możliwości również i w zakresie po- 
„lityki. . pe 

Nie oznacza to jednak, aby, sytuacja 
Wilkiego była łatwa, gdyż musi on przy- 
znać, że wiole inowacyj Roosevelta zasłu- 
guje na dalsze ich utrzymanie, jak np. o- 
pieka społeczna, polityka zagraniczna i 
sprawa neutralności. W*tych więc najwa- 
żniejszych punktach truduo mu jest za- 
czepić AE M przeciwnika. , 

Atak Wilkiego kieruje się zatem prze- 
dewszystkiem 


przeciwko technice I duchowi 
Roosevoltowskiego „New Deal". 


Zarzuca się więc Rooseveltowi, że jego sy- 
stem doprowadzi do miohczpiecznej cen- 
tralizacji a nawet do dyktatury. W tym 
kierunku _ Wilkiemu jest bardzo na rękę 
fukt, że Roosevelt umyślnie czyni się nie- 
zbędnym, aby iem. łatwiej uzyskać więk- 


SZOŚĆ, 

Odpowiedź Roosevelta na te ataki dosto- 
sowana jest do aktualnej sytuacji. O- 
świadczył om, że 

nowe czasy 
wymagają nowych metod, 

eo nie przekreśla tego, iż uważa się on za 
„obrońcę demokracji". Atakuje on Wilkie- 
go, zarzucając mu, że stara się on zorgani- 
zować małą grupę wpływowych ludzi, któ- 
rzy mają znowu dojsć do władzy i opano- 
wać _ całokształt RE kie państwowej. 
Demokraci uważają Wielkiego za bez- 
względnego dy tawiciela  przemysłow- 
ców, którzy nle mógą zapomnieć e tłustych 
latach „prosperity“ i chcą je przywrócić 
kosztem społeczeństwa. ; 

Ze swej strony Wilkie atakuje znowu 
Roosevelta, że jego reformy socjalne ð- 
parte są o walkę klas, przez «o cierpi jed- 
mość narodowa Stanów, oraz, że. obecna 
administracja państwowa zwalcza  inicja- 
tywę pryw w przemyśle, W związku 
z powyższem Wilkie obiecuje, że jeśli zo- 
stanie wybrany prezydentem, to będzie 
kierował polityką gospodarczą państwa w 
sposób spokojny i logiczny, a konkurencja 
Instytucyj państwowych z inicjatywą pry- 
watną będzie utrzymana w możliwie nsj- 
tlaśniejszych granicach, aby jak najwięcej 
osób mogło zarobić. Zapowiada rówuież 
Wilkię reformę podatków, ograniczając 
Się jednak do tego, że uznaje obecną usta- 
wę za niemożliwą do utrzymania. » 

W dyskusji na tematy gospodarcze Wil- 
‘kie twierdzi, że 


produkcja Stanów Zjedneczonych 
mus} zostać jeszcze powiększona. 


hatomiast demokraci są zdania, że Ame- 
tyka nie jest w stanie powiększyć ewej 
Produkcji i że należy ją uzdrowić na in- 
nych drogach. Wilkie domaga się dynami- 
tznegą liberalizmu w miejsce „nieamery= 
ańskiego" systemu zabezpieczającego 
Roosevelta, który grzebie energję kraju. 
Co do problemów natury socjalnej, to 
Wilkie obiecuje pokój wszystkim - 
kom, w miejsce walk klas, ale co do reszty 


to musi ié śladami Roosevelta 


11 jego reform socjalnych. Rzecz prosta — 


Wilkie wygrywa tutaj na swoją korzyść 
fakt, że Ameryka posiada obecnie blisko 
10 miljonów bezrobotnych. Jego zaś zda- 
miem można stworzyć nowych 700.000 war- 
sztatów pracy, które są w stamie zatrudnić 
te masy bezrobotnych. Tych właśnie pra- 


eodaweów, którzy mogliby zlikwidować 
klęskę bezrobocia — Roosevelt ustawicz- 
nie gmębi, 


, Pewniejszą sytuację mają demokraci —. 
jeśli chodzi o politykę zagraniczną. Tutaj 
z powodzeniem wykorzystują przekonanie, 
Że! » 
„W środku rzeki nie można zmieniać 
zaprzęgu”, 


Biały Dom w bardzo ostrożny sposób pro- 
ponował mieporuszanie tego problemu w 
walee o fotel prezydenta, ale Wilkie pro- 
pozycję tę odrzucił. Wielu jego przyjaciół 
partyjnych radzi mu nawet, aby ostre 
przeciwstawił się obecnej polityce Roose- 
velta w zakresie dostarczania pomocy An- 
glji i aby wystąpił przeciwko ohowiązko- 
wi służby wojskowej, Wilkie narazie ogra» 


ZEE bei yà 


Nr.231. Piątek, 4 października 1940. 


imeryka a wojna w Europie. 


micza się do zarzucania swemu przeciwni- 
kowi, że niepotrzebnie wciąga kraj do 
sporu suropejskiegu i doprowadził Stany 
niemal do sytuacji wojennej, f 

Wilkie liczy na to, że po zawarciu poro- 
zumiemia z „nową Furopą* uda mu się 
zdobyć rynki zbytu dla przemysłu amery- 
kańskiego i w ten sposób dopomoże do u- 
ruchomienia przemysłu na wielką skalę. 

W każdym razie obecne wybory daleko 
odbiegają od dawniejszych. Dzisiaj wszy- 
sey zdają sobie sprawę z tego, że nie cho- 
dzi tym razem o to, kto zostanie wybrany,e 
ule chodzi 


© całą przyszłość Stanów "Zjednoczonych, 


od których stanowiska wiele zależy. Po- 
stępowanie Ameryki musi być dostosowa- 
ne do oyóluej sytuacji, a na tę ogólnz sy- 
Tey w dużej mierze wpłynął Pakt 
Trzech Mocarstw. Teraz trzeba dobrze o- 
bliczać każdy krok, którego się dokona, — 
dst każde pociągnięcie będzie posiadało 
oniosłe następstwa dla Stanów  Zjedno- 


czonych. œ 


Tłumy ludzi na ulicach Nowego Jorku w czasie wyborów w roku 1936. 
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Kraków, we wrześniu. 


Jakże odległe są czasy, kiedy małemu 
Stasiowi czy małej Basi opowiadano ba- 
jeczkę mniejwięcej tej treści, że w dużym, 
ciemnym lesie stał domek, zrobiony cały 
z pierników, wafli, napoleonków, rurek z 


| 


k Tep- k J 
siązki. 
kremem, ptysi i tym podobuych ciastek, ro- 
bionych na prawdziwym cukrze, nie na sa- 
charynie i że w tym domku żyła babcia, 
która nie rozporządzając ani jedną kartą 
Żywnościową i nie biegając od składu do 
składu za żywnością, miała mimo to w 
swoim domu zawsze dobry obiad dla gości, 
wspaniałą kawę ze śmietanką na podwie- 
czorek, a czasem częstowała ich konfitura- 
mi z malin czy truskawek! p. 
Mały jestem — powiedziałby dzisiaj 
mały Staś — i głupi jak stołowe nogi. ale 
taki znowu głupi nie jestem. żeby wierzyć 
w takie bujdy! 
„Dzieci. które już po wojnie światowej 
znucznie zmądrząły i coraz mniej chcą 
wierzyć w różne księżniczki na szklanej 
górze, w karzełków. którzy niby jakaś or- 
ganizacja pracy wykonują nocą różne cięż- 
kie roboty za pieknego  kopciuszka. i w 
wiele innych „rekwizytów bajkowych”, sta- 
ły się ostatnio jeszcze bardziej wrzemyślne 
i jeszeze bardziej dorosłe. Przecież na wła- 
sne uszy słyszałem. jak pewien mały bąk 
prosił swoją matke. aby mn opowiedziała 
bajeczkę e... samolotach! Dzieci zobaczyw- 
szy tyle nowych rzeczy. przeżywszy tyle 
wstrząsających epizodów, wydoroślały w 
przeciągn kilkn miesiecy i przyswoiły so- 
bie mentalność, do której nie można po- 
dejść w dawny przedwojenny sposób. 
Pedagogika przechodziła od czasów wiel- 
kiego swojego założyciela  Pestalozziego 
najrozmaitsze przemiany i doszła do prze- 
konania. że dzieci nie należy traktować 
jako istoty, które mają w każdum czasie 
zawsze te samą msychologję. Przeciwnie, 
dziecko również przechodzi przemiany za- 
leżne od okoliczności w iakich żyje. od ro- 
zwoju technicznego Życia i od wielu in- 
nych warunków. Nie można go „wiec tra- 
ktować według odwiecznej recepty i trze- 


Þa dostosowywać postępowanie do zmienia- 
żę ej sie Psychologii. 

obec tego, że dzisiaj niezwykle trudno 
p książki dla młodzieży, że odpowiednich 
książek szkolnych jeszcze niema, podjął się 
zadania zastąpienia ich dziecku  miesię: 
cznik „Ster“, wychodzący w Warszawie 
pod kierownictwem doświadczonego peda- 
goga dra F. Burdeekiego. |, 

„Ster“ ma dużą rozpiętość: jest on prze” 
znaczony dla dzieci od 9-—14 roku życia, to 
też każdy numer jego obejmuje różne ar- 
tykuły, wierszyki itd.. nadające się dla 
dzieci w tym wieku. j ME 

Przyjrzyjmy się numerowi wrześniuwe- 
mu, czyli pierwszemu. Znajdziemv tam li- 
czne opowiadania pióra dobrych autorów, 
znanych szerokiej publiczności, więc Włą- 
dysława Reymonta, Marji Dąbrowskiej, 
Arkadiusza Fiedlera i wielu innych. Po- 
zatem znajdujemy ponczające wierszyki. 
jak np. wierszowaną rozmowę między 
dziećmi a przedstawicielami różnych ręko- 
dzieł, a więc stolarzami, szewcami, szwacz- 
kami itd. Inny wierszyk pt. „Pan Walenty 
chce jechać" zaznajamia dzieci z współcze: 
sną komunikacją. jeszcze inny „Flisacy* 
Edwarda Szymańskiego zharmonizowany 
jest z piękną fotografją. Nie brak też ar- 
tykułów pouczających, jak np. o bobrach 
Fiedlera lub też o przędzalni F. Burdeckie- 
go. Pismo posiada również praktyczną ru- 
brykę pt. „Zdrowie domu“, przyzwyczaja- 
jące dzieci do obserwowania pewnych wy* 

eń w dziedzinie domowego gospodar- 
stwa, a na końcu daje miesięcznik rubrykę 
z robółkami ręcznemi, które dzieci mogą 
praktycznie zużytkować. Nie zapomniano 
też o humorze. Jeżeli chodzi o stronę ilu- 
stracyjną, to pisemko przedstawia się wca- 
le korzystnie. przynosi kilka pięknych fo- 
tograiij krajoznawczych. pewna ilość do- 
brze zrobionych rysunków kreskowych, 
jest w całości żywą i należy sądzić, że zy- 
ska sobie sympatje młodej generacji i 
spełni cel dania jej pożytecznej lektury. 
= >] 


Rozszerzenie kompetencji trybunału 
w Riom. 


Zurych, 3 października. Rząd fraucuski 
rozszerzył ostatnio kompetencję trybuna- 
lu sądowego w Riom postauawiając, że ma 
on prawo eprowadzać dochodzenia, o- 
raz postawić w stan oskarżenia ministrów 
i innych wysokich urzędników, oraz ich 
pomocników, którzy podejrzani sa o mal- 
wersacje lub spekulacje pieniądzmi rządo» 
wemi oraz działanie na szkodę francuskiej 
waluty, Ostatnio został zaaresztowany b. 
mimister spraw wewnętrznych w gabine- 
cie Painleve Schrameek, który wraz ż 
Grumbachem, Dormog Moch i Auriolem 
zostął internowany w miasteczku Pelovi- 
Sim. Minister oświaty pozbawił ostatnio 
komserwatora muzeum sztuki nowoczesnej 

ł » 


Jean Casson jego stańowiska: , 


Prasa włoska o wizycie ministra 
Sunera. 


(=) Rzym, Ê października. Wizyta w Rzy- 
mie hiszpańskiego ministra spraw wewnę- 
trznych Serrano Sunera stanowiła rów- 
nież we środę główny przedmiot zaintere- 
suwamia prasy włoskiej, która w sensacyj- 
mej formie podkreśla entuzjastyczne przy: 
jęcie i serdeczny charakter półturagodzin- 
nej konferencji Mussoliniego z wysłaani- 
kiem Caudilla. 

„Spontamieczne i owacyjne przyjęcie zgo- 
towane przez Rzym przedstawicielowi za- 
przyjaźnionego narodu stanowi -— jak pi- 
sze „Popolo di Roma* — nowy dowód bra- 
terskich węzłów łączących Włochy z Hisz- 
panja“. 


Przyjęcie w ambasadzie włoskiej 
ną cześć Farinacciego. _ 


($$) Berlin, 3 października. We wtorek 
popołudniu wydał królewsko-włoski am- 
basador w Berlinie Dina_Alfiepi przyjęcie 
na cześć bawiacego w Berlinie ministra 
stanu  Farimacci'ego, w btórem wzięli u- 
dział minister Rzeszy dr Goebbels i szef 
prasowy dr Dietrich. p 

„Ponadto z kół włoskich wzięli w przyję- 
ciu udział towarzyszący ministrowi Fari- 
nącciemu wyżsi urzędnicy i dziennikarze 
włoscy, a m. in. generalny konsul Ren- 
zetti, przywódca Fascio w Niemczech i w 
stolicy Niemiec, oraz szereg wybitnych o- 
sobistości kolonji włoskiej. Z kół niemiec- 
kich obecni byli wybitni przedstawiciele 
nawy państwowej, partji i armji. 


Panamerykański kongres żeglugowy. 


Waszyngton, 3 października. W tych 
dniach zbierze się w Waszyngtonie pana- 
merykafńieki kongres żegiugowy, na któ- 
rym mają być omówione wszystkie zagad- 
nienia żeglugi w związku z obecną wojną. 
Program debat obejmuje 9 punktów, a m. 
in. ujednostajnienie oplat portowych, oraz 
stworzenie wydziału dla żeglugi między 
państwami amerykańskiemi, 


„instytut dla intelektualnej 


współpracy”. 


Zurych, 3 października. Specjalny wy- 

słannik rządu francuskiego w Madrycie 

Bórard — przybył jak donoszą z Vi- 

chy — do Wiesbadenu, celem omówienia 

spraw dotyczących stworzenia instytutu 
dla intelktualne, współpracy. 
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Polscy robotnicy w Niemczech. 


(pwp) Berlin, w paździermiku. 
Jest 540 tysięcy takich. którzy przyje- 
chali do Niemiec za pracą. Większość z 
nich, mianowicie 400 tysięcy, pracuje na 
roli, reszta w przedsiębiorstwach przemy- 
slowych i w rzemiośle. Do tej przeszło pół- 
miljonowej rzeszy Polaków, którzy pra- 
wie wyłącznie pojechali da Rzeszy na o- 
chotnika, aby tam znaleźć chleb i pracę, 
dochodzi wielka liczba byłych jeńców wo- 
Jennych, którzy w 90% zgłosili się do pra- 
cy_na roli. » mk 
szyscy ci ochotnicy z obozów jeńców 
zostali zwolnieni I 


pracują obecnie 
Jako pracownicy cywilni. 


Jako zamieszkałego stale w Berlinie ciąg- 
nęło mnie do tych robotników na roli j w 
fabrykach. Chcialem usłyszeć od nich sa- 
mych, jak im się tu powodzi, jakie mają 
radości i jakie zmartwienia. A s 
„Dzięki pośrednictwu Niemieckiego Mi- 
nisterstwa Pracy miałem sposobność wy- 
jechać samochodem ną wieć i tam poroz- 
mawiać z tymi, kk wd w kraju nie mogli 
znaleźć pracy i obecnie pracują tu w Rze- 
ak roli lub w fabrykach. , 
ierwsze moje wrażenie, to jedmak mi- 
mo dolegliwości i mimo sporadycznych 
żalów — 
ogólne zadowolenie 
z warunków pracy | z zarohków, 


szczególnie u tych, którzy pracują na roli. 
A są między nim nie tylko sami fachowi 
wobotmicy, którzy już dawniej pracowali 
w gospodarstwach wiejskich; znajdujemy 
tu wszystkie zawody: wśród ężczyzń: 
fryzjerów, kowali, kraweów, szewców. ślu- 
sarzy, monterów, stróżów,. pracowników 
umysłowych rozmaitych zawodów, 
wet aktorów. » 
Nie inaczej wygląda ta sprawa u kobiet. 
Tu także spotykamy wszystkie zawody 
kobiece. d 
Wszyscy ci ludzie którzy wyszli z rož- 
maitych zawodów czują się jednak obecnie 
szczęśliwi po kilku tygodniach i miesią- 
cach praktyki pracy na roli. Z alternaty- 
wy bezrobocia w Generalnem Gubernator- 
stwie lub znalezienia pracy i chleba w 
Rzeszy wybrali to drugie i w większości 
W ów nie żałują wyboru. 
le powiedziałbym prawdy, gdybym nie 
wspomniał, że Polacy Wadley tu w Rze- 
szy nle mają żalów. Chce tu przytoczyć 
kilka najważniejszych. Jedną «2 pierw- 
szych trosk, to 


sprawa kart odzieżowych. 


W przeciwieństwie dò obywateli niemiec- 
kich, Polacy nle otrzymali kart odzieżo- 
wych t zw. „Klelderkarte', gdyż niemiec- 
ki plan gospodarczy nie przewidywał ta- 
kich kurt dła robotników, nie będących 
obywatelami Rzeszy. 

Nie wszyscy chcą zrozumieć, że z dnia 
na dzień nie można tych stosunków popra- 
wić, że Niemcy muszą się starać ó wyrów- 
nanie bilansu konsumcji wyrobów włó- 
kienniczych. W międzyczasie Ministerstwo 
Pracy zajęło się tem zagadnieniem i jak 
sia przekonałem, niektórzy starostowie w 
Rzeszy udzielili także Polakom kart o- 
dzieżówych. W głównej mierze wszystko 
prawdopodobnie zależy od energji praco- 
dawcy. Jednak w wielu wypadkach stwier- 
«zilem, że pracodawcy z własnych zaso- 
bów postarli się o odzież dla pracujących 
u nich Polaków, mimo, że jednak mieli 
prawo sądzić, iż przybędą oni z normal- 
nym zasobem ubrań, sukien, bielizny i bu- 


a na- 


ów. 
Dalej niejeden z Polaków jest zdania, że 
zarabia za mało. 


Ale patrząc na te sprawy objektywnie i 
ma podstawie list zarobkowych stwierdzić 
należy, że robotnik poleki nie posłada jod- 
nak tvch kwalifikacyj co robotnik nie. 
miecki i że przeciętna jego wydajność pra- 
cy jest niższa, niż u robotnika niemieckie. 
go. Rozpiętość jest tu bardzo wielka, do- 
chodzi nieraz aż do 75%, 

Robotnik polski musi się jeszcze dużo 
nauczyć. Widzi on tu w Rzeszy, że Niemcy 
są narodem bardzo pracowitym, dla które- 

o praca jest czemś więcej niż tylko środ- 

iem do życia. 

i Niektórzy znowu wychodzą -z założenia, 
że zagranicą należy się po pierwsze bawić 
1 podróżować, a potem dopiero pracować. 
Są oni niezadowoleni 


z pewnych ograniczeń 
ich swohody osobistej 


dlajego, że nie mogą tak bez żadnych for- 
malności pojechać sobie na kilka dni do 
Berlina, zwiedzić tam rozmaite lokale itp. 
psią oni, że Jeszcze p rokiem 
Polska w stoeunku do Niemiec była pań» 
stwem nieprzyjacielekiem, zapominają o- 
mi, że Niemcy obecnie prowadzą wojnę i że 
wladze niemieckie nie mogą tolerować 
nieograniczonych wycieczek robotników 
cudzoziemskich na obszarze Rzeszy, oho- 
aby już ze wzglądu na trudności języ- 
owe. 

Naturalnie ci, którzy pracują pod Berli- 
nem, w większej części zwiedzili już stoli. 
cę Rzeszy, Nie inaczej wygląda też ta spra- 
wa w innych prowincjach Niemiec. 

Robotnik polski przebywający w Niem- 
czech ma powszechnie wielki ped do nauki 
języka niemieckiego, Prawie wszyscy py- 
tają o słowniki lub o gramatyki i teksty, 
z których mogłiby szybko nauczyć się ję- 
zyka kraju, w którym pracują. Powoli re- 
guluje się wszystkie te sprawy za pośred- 
nictwem i Przy: pomocy 


rządu Generalne". 


Korespondencja z Berlina. 


go Gubernatorstwa. Ukazanie sie pisma 
przeznaczonego dla roboimików polskich 
w Niemczech powitano wszędzie tam, 
gdzie ono już dotarło, z wielkiem uzna- 
niem, 


Zwiedziłem w okolicy Berlina wiele 


miejscowości i wiele ośrodków pracy, w 
których przebywają Polacy z Generalme- 
go ubermatorsbwa. Wspomnialem już 


przedtem o ich żalach i zmartwieniach. ale 
wspomnieć muszę także o tem wszystkiem, 

co Ich cieszy i co im przynosi radość. 
Wielu z nich ma, jak sami opowiadają, 
poprostu idealnych pracodawców, takich, 
o których nawet nie sądzili że wogóle 
istnieją na świecie. KM 

a to slowa nie moje, lecz robotników, 
których zasadą jest „Bez pracy niema ko- 
laczy“, ale którzy doceniają wartość cha- 
rakteru kierownika gospodarstwa lub 
przedsiębiorstwa. y 

Z małemi wyjątkami chwalą oni sobie 
mieszkania i Jedzenie, które pomimo ogra- 
niczeń jest jednak dość obfite. Trzeba bo- 
wiem przyznać, że przeciętnie robotnik 
polski otrzymuje 


więk rzydział środków żywności, 
i ae" dayato] onek ; 


Na czasie. 


albowiem Rosy polscy zostali zalicze- 
ni w wielu wypadkach do tych kategoryj 
robotników, którzy w Niemczech obrzymu- 
ją większy przydział żywności. | Tam 

Wielu gospodarzy postarało się, jak już, 
wspomniałem, dla swoich polskich praco- 
wników o dodatkowe ubrania, bieliznę lub 
buty. O ile w pobliżu jest kościół katolic- 
ki, robotnicy uczęsżczają na Mszę Św. 

Ogólnie wszyscy mówią, że w Niemczech 
pracuje się „morowo“ i że da się żyć. Nie- 
mą chyba lepszego dowodu na to ogólne 
zadowolenie większości robotników jak to, 
że wielu z tych, którzy po raz pierwszy 
pracują w Niemczech, chcą tu pozostać na 
okres zimy i nadal pracować, Wielu jed- 
nak tęskni za domem, za rodziną I krewny- 
mi i ehciałoby pojechać na wakacie, aby 
potem wrócić znów do Niemiec, do pracy. 

Jedno jest jednak pewnem, że na przy- 
atly rok | wróći nietylko większość tych, 
którzy już w tym roku byli na pracy w 
Niemczech, ale przybędzie także wielu no- 
wych robotników polskich, którzy pod 
hasłem „Bez pracy niema kołaczy" pojadą 
do Rzeszy, aby znaleźć tam zatrudnienie 
i zapównić sobie oraz swoim najbliższym 
utrzymanie i byt. 


Niewyzyskane bogactwa. 


Kraków, w październiku. 

(Jo) Jedną z niewyzyskanych u nas mo- 
żliwości, posiadających wszelkie warunki 
rozwoju, jest Jedwabnictwo. 

Historja jedwabnictwa jest bardzo od- 
legła i wywodzi się z Chin, które — jak 
wiadomo — cieszą się najstąrszą kulturą. 
W Chinach 


Jedwabnictwo było uprawlane 
w tajemnicy, 


której strzegło państwo i można się jedy 
nie oprzeć na podaniach głoszących o le- 
gemdarnym sposobie przedostania się tej 
tajemnicy do innych krajów,a więc Japonji, 
Indyj i Persji, następnie do Bizancjum, a 
stamtąd coraz dalej na zachód aż do 
Włoch, z ca Jedwabnictwe ogarnęło 
całą Europę. Jakakolwiek była wądrówka 
tej cennej wiądomości, ostatnie doświad- 
czenia wykazały, że mamy światne warun- 
ki do hodowłi jedwabników i że te warun- 
ki niestety nie są rależycie wykorzystane. 

Dotychczas szerokie rzesze gspołeczeń- 
stwa zdają sobie sprawę z zapotrzebowa- 
nia jedwabiu, jako produktu tekstylnego, 
cieszącego sie największem powodzeniem 
u kobiet, natomiast nie wiedzą o pewnego 
rodzaju wszechstronności i pożytećznoścł 
tego produktu, w dziedzinie technicznej, 
chirurgji (jedwab służy do wyrobu _ nici 
chirurgicznych), wreszcie w życiu codzien- 
nem, praktycznem, jako nici do szycia, 
tkaniny odzieżowe, kościelne, nici do wę- 
dek i t. d. 

Jak nam wiadomo Jsdwabniki karmi 
się liśćmi z drzew morwowych, które ma- 
ją u nas idealne warunki wegetacji. Mor- 
wy należy sadzić na nieużytkach i wokoło 
zagród, aby zwiekszyć dochodowość go- 
spodarstw. Jest to drzewo niewybredne 
co do gleby, wytrzymujące ostre zimy; po- 
zatem zasługuje na wyróżnienie ze wzglę- 
du na piękny, ciemny kolor zieleni swo- 
ich liści i nie jest rozsadnikiem szkodli- 
wego robactwa. Morwy można sadzić jako 
drzewa przydrożne, żywopłoty, przy szko- 
łach, przy, cmentarzach, kościołach, fol- 
warkach, koszarach, więzieniach — nastę- 
pnie przy autostradach i kolejach, a prze- 
dewszystkiem osiedłach działkowych. Li- 
ście drzewa morwowego poza pożywie- 
niem dla gasienie jedwabników, stanowią, 
opadłe jesienią — treściwą karmę dla 


zwierząt domowych a więc krów, kóz, kró- 
lików, świń, owiec i t. d. 
Gospodarze zajmujący się pszczelarstwem 


mle zdaja sobie dstychczas sprawy 


z pożytku drzewa morwowego, 
które w czasie kwitnienia daje pylek po- 
trzebny pszezołom, a w czasie Owocowa- 
nia pszczoły zbierają nektar z różnokolo- 
rowych soczystych owoców zawierają 
cych dużo cukru. Jeśli chodzi o zastoso- 
wanie owoców morw w gospodarstwie do- 
mowem, nadają się one na doskonałe kon- 
fitury i wina. : Re; 

W czasie hodowli przycina się jednoro- 
czme pędy, z których kora daje cenne włó- 
kno, podobne pod wzgledem wytrzymało- 
u do IE a łan, neck cal 
pędy. mogą służyć jJąko wikliny 0o wyro- 
bu koszyków, a odpadki przy wyrohie ko- 
szyków zużywa się do wyrobu błonnika 
(papiery). j z: . 

Reasumując powyższe korzyści z upra- 
wy drzew morwowych widzimy, że zanied- 
banie w tym kierunku 


pozbawia nas wielu dochodów i niezmier- 
nie ytesznych produktów, 


z których majcenmiejsze są jedwabne o- 
y wytwarzane przez jedwabniki, 
Ponieważ cząs sadzenia drzew morwo- 
wych jest przed nami, to znaczy paździer- 
nik, zatem należałoby się obejrzeć ża są- 
dzonkami i zainteresować się uprawą po- 
żyteczną a nieskomplikowamą tak ze 
wzgledu na gospodarstwa prywatne, jak 
też przynoszące duże korzyści dla pań- 

stwa, 

Zainteresowani w tym kierunku otrzy- 
mają wyczerpujące, beżinteresowne pora- 
dy, jakich udziela inspektorat jedwabnie- 
twa przy Izbie Rolniczej w Krakowie, pl. 
Szczópański 2. W sprawie zapotrzebowa- 
nia sadzonek, należy sie kierować do Sta- 
cji Jedwabniczej w Milanówku pod War- 
szawą i zakładów ogrodniczych w okoli- 
cy, skad można otreymać cenniki. a 

W przyszłości odbędą się odczyty i re- 
feraty z przeźroczami, które zobrazują də- 
kladnie niezmiernie ciekawy przebieg jed- 
wabnietwa, jak też przedstawią wszystkie 
poczynania wstępne dotyczące racjonalnej 
uprawy morwy białej, na którą w przy- 
szłości będzie wielkie zapotrzebowanie, 


KRONIKA 


Kraków, 3 października. Bank Emieyjny 
zwraca uwagę, że w obiegu ukazały się 
fałszywe banknoty 50-złotowe. Można je 
rozpoznać po tem, że ogólny wygląd jest 
zamazany, w prawem oku symbolicznej 
postaci źrenieca jest nieco większa, a zna- 
ki wodne są znacznie szersze od znaków 
na autentycznym banknocie. 

Bank Emisyjny ostrzega przed przyjmo- 
waniem fałszywych banknotów. Bliższych 
informacyj udzielają Oddziały Banku E- 
misyjnego. 


zezwolenie na obrabłanie 
I przerabianie metałi szlachetnych. 


(=) Warszawa, 3 października, Jak się 
dowiadujemy, wszyscy przedsiębiorcy, — 
którzy stosownie do rozporzadzenia z dn. 
1 sierpnia 1940 o gospodarowaniu złotem i 
innymi szlachetnymi metalami i kamie- 
niami, perłami i sporządzonymi z nich wy- 
robami, złożyli wnioski o zezwoleme na za- 


wodową obróbkę lub przeróbkę, jak TÓW» 


pieg na zawody handel artyk ulami fb: 
jętymi rozporządzeniem, mogą czasowo a: 
JĄ zyskania uządowej sdi ROEE. 
nywać ewój zawód. s 

„Wyłączone są z pod Tiogyžazego upraw- 
nienia przedelębiorstwa żydowskie (z wy- 
jątkiem zarządzanych przez powierników, 
jak również _ nrzsdeleblorstwa uznans 
przez urzędy dewizowo-śledcze za nieza- 
sługwjące na zaufanie, 


Ograniczenia służby domowej 


u żydów. 


Kraków, 3 października. Generalny Gu- 
bernator dr. Frank wydał rozporządzenie 
w sprawie zatrudniania przez goepodar- 
stwa żydowskie pomocnic domowych. W 


myśl tego rozporządzenia gospodarstwa 
żydowskie mogą zatrudniać gracze 
u. w któ- 


domowa Z w takim wypa 
rym odnośny urząd pracy udzieli na to ze- 
zwolenie. Za żydowskie uchodzi gospodar- 
stwo, w którem głowa rodziny. względnie 
jej małżonek lub też która z osób, mie- 
amy w danem gospodarstwie jest ży- 


em. 

Jėsli obecnie jest zatrudniona pracow- 
nica domowa w jakiemkolwiek żydow- 
skiem gospodarstwie domowem, wówczaś 
stosunek służkowy należy rozwiązać do 
dnia 31 października 1340. Jeśli umowa 


„służbowa przewiduje dłuższy, termin Wy” 
s 


TEMPO ZB) 


powiedzenia, niż dzień 31 października» 
wówczas należy natychmiast po, wejściu 
w życie powyższego rozporządzenia stosu- 
nek służbowy wypowiedzieć. Stosunek ter 
kończy się w takim wypadku również w 
dniu 31 października 1940. Wypowiedzenie 
to nie wymaga specjalnego zzwoienia U- 
rzędu Pracy. przewidzianego rozporządze- 
niem z dnia 22 lutego 1940, ` 
Wypowiedzenie stosunku służbowego Z 
pracownicą domową, zatrudnioną w gospo- 
dąrstwie żydowskiem należy zgłosić w U- 
rzędzie Pracy, z podaniem nazwiska, daty 
urodzenia, zawodu i adresu danej pracow” 
nicy domowej, jak również daty upływu 
terminu wypowiedzenia. Osoby, które nie 
zastosują sią do tego rozporządzenia, be- 
dą surowo karane. 


(Jo) ADRESY APTEK, dyżurujących 
dzisiejszej nocy w Krakowie: Mikołajska 
4, tel. 110-42; Stradom 6, tel. 124-35; Aleja 
29 Listopada 17, tel. 139-21; Adolf Hitler 
Platz 13, tel. 131-72; Karmelicka 28, tel. 
106-62; Starowiślna 77, tel. 103-58; Diuga 66, 
tel. 147-33; Kościuszki 18, tel. 139-45; Lubicz 
7, tel. 121-82; Kalwaryjska 27, tel. 147-06. 

(Jo) PRZEJECHANY PRZEZ SAMO- 
CHÓD. W dniu wczorajszym został przeje- 
chany przez samochód dorożkarz Sendor 
Franciszek, zam. przy ul. Mostowej 4, do- 
znając ran tłuczonych głowy, złamania 
podstawy czaszki, Zawezwany lekarz pogo- 
towia, po udzieleniu mu pierwszej pomocy, 
polecił przewieźć go do szpitala św. Łaza- 
rza, Stan jego jest bardzo ciężki. 

(Jo) ZŁODZIEJE NIE OSZCZĘDZAJĄ 
SOBIE TRUDU. W nocy z dnia 29-go na 
3U-go września, dokonano włamania do 
sklepu bławatnego Paula Stiegliiza przy 
ul. Krakowskiej 5, gdzie nieznam sprawcy, 
zrobili podkop w piwnicy i wynieśli towa- 
ry bławatne wartości 2000 zł. Następnie u- 
siłowali przedostać się przez dach śąsied- 
nich domów na ulicę, lecz zostali spłoszeni 
przez nadchodzący patrol policji. wobec 
czego porzucili skradziony towar i zbiegli. 
Jednego ze sprawców policja zdołała ująć, 
skradzione towary oddano pokrzywdzo- 
nemu, 

(Zat) ZGŁODNIALI BANDYCI PO RA- 
BUNKU ZAŻĄDALI JEDZENIA, Do be- 
dącego na swem, polu EFugenjusza Stawi- 
nogi w FPiotrkowicach, gm. Wodzisław — 
pow, Jędrzejów. podeszło dwóch  niezna- 
nych osobników uzbrojonych w broń pal- 
ną i polecili mu iść ze sobą do jego miesz- 
kania. Tam zastali jeszcze jednego osob- 
nika naledącego do bandy. Zagroziwszy. 
zustrzełeniem, bandyci zażądali od Stawi- 
nogi wydania pieniędzy. Ponieważ Stawi- 
moga oświaiezył, że pieniędzy nie ma, na- 
pastnicy splądrowali mieszkanie, zabiera- 
jac zegarek, nbranie, obuwie i różme inne 
przedmioty. Po dokonaniu rabunku, ban- 
dyci zaządali od żony Stawinogi jedzenia, 
które im dano, Ci sami sprawcy udali się 
do sąsiedniej wsi Paulinów, gm. Książ 
Wielki (pow. Miechów), gdzie na szkodę 
Władysława Adamskiego zrabowali pie- 
niądze i ubrania, Przwdopodobnie byli to 
Pozażca głośni bandyci Baran i Pią- 
ek, 


Ce grają w kinach? 


KINOTEATR „SZTUKA”, ul. św, Jana 6, wyświe* 
tła w dalszym celągu film p. t.: „Kłamstwo Krysty* 
ny". W rolach gł,: E. Barszazowska, M. Ówiklińska, 
E. Junosza-Stępowski, Śliwiński, Samborski. 

KINOTEATR „WANDA, ul. św. Gertrudy 5, wy“ 
świetla monumentalny film z życia rosyjskiego pt.: 
„Córka, pocztmistrza*. W rolach głów.: Heinrich 
George, Hilde Krall. 

KINOTEATR „ATLANTIC“, komedja muzyczno* 
śpiewna pt.: „Gdy kobiety milczą”. W rolach gl% 
Hilde v. Stalz, Hansi Knoteck. 

KINOTEATR „UGIECHA', Starowiślna 16. rozpo* 
czął od piątku dn. 27 września wesoiym filmem pt.* 
„Sportowiesy mimowoli*. W roli gł; Adolf Dyrmsza. 

Seanse: 8.80, 5.80, 7.80. 


CIEKAWOSTKI. 


Sławny geograf Peng wyliczył, że gdy- 
by rzeki w dalszym ciągu prowadziły swą 
niszczycielską działalność, to w przeciągu 
9 miljonów łat zniosłyby cały ląd stały, 
dv poziomu morza. 


* * % 


Gazeta Pekińska jest najstarszą na 
po > Wychodzi bowiem już z górą 1.00V 
at. I 

k*k kx * 


, Jak bezkresny jest wszechświat, wskazu” 
je nam fakt, żę ogon komety z roku 1840 
rozprzestrzeniał się na 250 miljonów kol 
podczas gdy oddalenie ziemi od słońce 
wynosi tylko 149 miljonów km, 


x * * 


Nietkmięte stopą ludzka. olbrzymie prze” 
strzenie ziem północnych zostaly. zbadane 
po raz pierwszy przez norweskiego po" 
dróżnika Nansena, który rozpoczął głośn4 
swą podróż do bieguna północnego w PO” 
ku 1894. 

Koszt całej wyprawy wyniósł 622.000 TY 
Na 9 łat przed rozpoczęciem wyprawy JU 
układano plany. a właściwe przygotowa” 
mia zajęły okres trzechiatni. | 

Ciekawe są dane, tyczące się okrętu 
Nansena. Pojemność okrętu wymosiła 9v‘ 
ton netto, a 402 tony brutto. Największe 
szerokość 11 metrów, a długość :39 metrow: 
Okręt był zaopatrzony w żagle, których 
powierzchnia wynosiła 600 m. kw. Uea 
na, która miała służyć do poruszania |" 
kretu miała siłę 220 koni parowych, a 5% 
tek mógł poruszać się z szybkością 6-4 
mil ma godzinę, 


se mmm p 


BOLESŁAW RYBAK. 1 4 
Powódź 
4) p 


W tamtym kierunku ciągnęła się biała 
Szosa, która później wchodziła na most 
na rzece i prowadziła dalej ku miastu. 
Droga szła przez wysoki nasyp, a po jej 
obu stronach ziełeniły się pola, obsiane 
zbożem, Jak okiem sięgnąć — wszędzie 
widziało się pola, aż po wzgórza na 
wschodzie i zachodzie. 

Putyra skierował się ku barakom, 
gdzie znajdował się jego pokój. Pokój!? 
Uśmiechnął się do siebie. Nie można było 
nazwać tego pokojem, gdzie mieszkał 
Putyra. Mała izdebka, w której stały 
nędzne jego sprzęty. W kącie mała eta- 
żerka, wypchana książkami, na które 
wydawał zaoszczędzony grosz. Wiedział 
dobrze, ile każda z nich kosztuje, gdyż, 
aby je kupić, musiał głodować nieraz po 
parę dni. Wołał jednak odmówić sobie 
jedzenia, choć łatwiej było może wyrzec 
się palenia papierosów. Niestety, nie 
udawało mu się odzwyczaić od tego na- 
łogu. Nieraz już próbował, ale nie uda- 
wało się. Po kilku godzinach walki ze 
sobą, biegł do kantyny i kupował paczkę 
ochydnych, smrodliwych _„machorko- 


OBWIESZCZENIA URZĘDOWE 
Ostrzeżenie . 


Fałszywe 50-złotowe banknoty w obiegu. 


„Bank Emisyjny w Polsce podaje do 
wiadomości, że w obiegu ukazały się fal- 
szywe banknoty 50-złotowe Banku Ẹmi- 
syjnego z datą emisji 1 marca 1940 r. Fal- 
syfikat rozpoznać można według następu- 
jacych cech zasadniczych: 

1. Ogólny wygląd przedniej i odwrotnej 
strony banknotu wypadł wskutek sła- 
bego cieniowania rysunków nie ostro 
i zamazany. 

2. Strona przednia: W prawym oku sym- 
bolicznej głowy młodzieńca po prawej 
stronie banknotu źrenica nieco więk- 
Sza, przez co spojrzenie Oka osłupiałe. 

8. Znaki wodme: Poszczególne linie po- 
dwójnego rombu znącznie szersze od 
znaków wodnych autentycznych ban- 
knotów, 

Ostrzega się przed przyjmowaniem fal- 
syfikatów. Bliższych wiadomości o ich eę- 
chach udzielają Oddziały Banku Emisyj- 
nego. 3202k 


i E 
Obwieszczenie 
dotyczy handlu materjałami budowlanemi 


Wszystkie firmy zmajdujące się w Dy- 
strykcie Krakowskim, które trudnią się 
handlem (nie produkcją) materjałów bu- 
dowlanych, zwłaszcza cegłą, cementem, 
wapnem, piaskowcem  wapnistym, kamie- 
miami maturalnemi, piaskiem, żwirem, wy- 
robami ze sztucznego kamienia, azbestem, 
lekkiemi płytami budowlanemi, torfem, 
betonem, łupkiem, kamionką, zaprawą do 
fasad, terazzo i wszelkiego rodzaju ka- 
muieniami, obowiązane są w czasie do 12 
paździemnika 1940 r. zgłosić pisemnie swo- 
je przedsiębiorstwa do Izby Przemysłowo- 
Handlowej w Krakowie, ul. Długa 1. 

Zgłoszenie winno zawierać następujące 
dane: 

a) brzmienie firmy (w języku niemiec- 

kim i polskim), 

b) dokładny adres, przedsiebiorstwa 
(miejscowość, gmina, wkreg, stacja 
olejowa), 

c) forma prawna przedsiębiorstwa (fir- 
ma pojedyncza, czy spółka), 

d) nazwisko właściciela (należy podać, 
czy firma znajduje się pod zarządem 
komisaryczmym, czy nie. czy jest aryj- 
ską, czy żydowska), 

e) czy firma jest czynna (od kiedy). czy 
też jest unieruchomiona, a w takim 
razie od kiedy, 
czy posiada zezwolenie na handel ce- 
mentem (data tego zezwolenia). 

Niezastosowanie się do powyższego za- 
rządzenia, pociąga za sobą sankcje karne 
na podstawie odnośnych przepisów; po- 
nadto narażają się firmy, które zamiedbu- 
ją zgłoszenia, ma wykluczenie od przydzia- 
łu towarów, 


(7 Dr. Wenischnigger. 


Sąd Okręgawy w Krakowie Wydział I. cywilny, 
duia 26 waześnia 1940. I T 136/40, 119/40, 149/40, 
160/40, 150/40, 154/40, 155/40. Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Tadeusza Ko- 
rotkiewicza — Kraków, Pomorska 1, Berty Folger, 
Kraków, Targowa 2, Hessy Panzer — Wieliczka. 
Firmy  Wiapienniki i Kamiemiołomy Pychowickie, 
Ski z o. 0., Kraków, św. Krzyża 1, Anny Hormnng, 
(Kraków, Rynek Podgórski 3, Inżymiena Juljusza 
Jnrezaka, Kraków, Franciszkańska 4, Ludwika Nec- 
ki, Kraków, Oleandry 6 — podejmniie się postępo- 
wanie celem mmiorzenia wymienionych niżej papie- 
rów wartościowych, które wnioskodawcom miały Zza- 
ginąć. Wzywa się posiadacza tych papierów, aby je 
w ciągu pół roku od dnia ogloszenia zarządzenia 
przedłożył temu Sądowi. Także inne interesowani 
mają zgłosić awoje zarzuty przeciw wnioskowi. W 
razie przeciwnym uznałtby Sąd po upływie tego ter: 
minu te papiery wartościowe za umorzona. 

Oznaczenie papierów wartościowych: Książeczki 
Komunalnej Kasy Oszczędności miasta Krakowa: 
Nr. 4387727 na 275.29 zł i nazwisko Golda Nachmama, 
kaskrzeżopa na hasło „Giza“, Nr 32488 na 63.08 zł 
na narwisko Benty Helgen zastrzeżona ua haslo, 


22, rok istnienia, 


zgubiony dyplom 


„GONIEC KRAKOWSKI” Nr. 231. Piątek, £ października 1940. 


wych“, aby nareszcie zaciągnąć się dy- 
mem. 

Zły był później na siebie i swoją słabą 
wolę, ale nie było na to rady. Musiał zre- 
zygnować z kupienia książki, względnie 
poczekać z kupnem przez parę tygodni, 
zanim z groszy zaoszczędzonych na je- 
dzeniu, nie uzbierała się kwota, którą już 
można było przeznaczyć na zakup nov cj 
książki. 

, Putyrę złościła ta słabość woli w tym 
jednym, jedynym zakresie, ale niewiele 
to pomogło. Zresztą miało to i swoje do- 
bre strony to palenie papierosów. Bądź 
co bądź Putyra wśród robotników posia- 
dał opinję odludka. Nie chodził z kole- 
gami do karczem, nie bawił się z dziew- 
czętami, nie grał w karty. Gdyby więc 
jeszcze nie palił — wówczas cała opinja 
publiczna byłaby skłonna widzieć w nim 
jakiegoś anarchistę. Putyra wprawdzie 
niewiele sobie robił z opinji publicznej, 
ale za wszelką cenę chciał utrzymać się 
przy posadzie, bo gdzieby znalazł lepszą? 


— — — — — — — — 


Była niedziela i fabryka była nie- 
czynna. Wysokie kominy nie dymiły, 
zamknięte bramy broniły dostępu ob- 
cym i niepowołanym. Robotnicy wraz ze 
swemi rodzinami wylegli na nadrzeczne 
łąki, gdzie udawali, że odpoczywają 
i bawią się. W istocie rzeczy nudzili sie, 
nie wiedząc, czem wypełnić wolne od 


|„Nadzieja”, Nr 83066 na 65.91 zł nu nazwisko Hessy 


Panzer, zastrzeżona na hąsło „Haclaką*, Nr 456058 
ma zł 1.507.03 i na firmę Wapienmiki 1 Kamienioło- 
my Pychowickie Ska z o. o. w Krakowie, Nr 458102 
na 1.883.07 zł i na nazwisko Dna Maksa Hornunga, 
Nr 427027 na 1.756.78 zł, Nr 427348 na 1.753.66 zł i 
ma nazwisko inżynięra Julfusza Jurczaka, a za- 
strzeżome, że wszelkie wyplaty mogą nastąpić jedy- 
nie za pisemnem zeuwoleniem Ubęzpieczalni Społe- 
cznej w Tarnowie, Nr 432280 na 81.62 zł i nazwisko 
Ludwik Nęcka opiewające. 


3186k Adolf Myszkowski. 


ZARZĄD 
Fabryki Bielizny 
i Trykotaży Spół 
ka Akcyjna w 
Krakowie, zwo- 
łuje Walne Zgro. 
madzenie Akcjo- 
narjuszów, które 
odbędzie się dnim 
80 października 
1940 r. a godz. 
13 w biurze no- 
tarjuszą Emila 
Stąpora w Kra- 
kowie, uł. Św. 
Jana L. 6, z po 
rządkiem  dzien- 
nym: 1) Kkwi- 
dacją spółki. 2) 
wõlne wnioski. 
Celem wykonania 
prawa glosowa- 
nia należy zło- 
żyć akcje najpó. 
Źpiej na 8 dni 
przed Walnem 
Zgromadzenteu 


Niniejszem zawiadamiamy, że 


posiadamy różnego rodzaju 


MASZYNY 


do sprzedaży 


Informacje telefoniczne 111-39, 


i 


„MIRA“ 
SALON OKRY6 


damskich (z Po- 
znamia) obecnie 
w Krakowie Die- 
tla 101, dyplo- 
MOWANA wWYyTÓŻ- 
niona na więk- 
szych rewjach 
mody; waran- 
tuje za wytwor- 
úy krój, staran- 
ne wykonanie. — 
| Suknie, płaszcze, 


Nauka 
| wychowanie 


NIEMIECKIEGO 
języka lekcje pod 
kierownictwem 
pedagoga, wsael. 
kie tłumaczenia, 
przepisywania: 
Kraków, Duna- 


jewskiego 7/10. 
34938 


kostjumy. Ceny |w lokalu Spółki 

przystępne, w Krakowie, ul. 

3 PAZDZIERNI.- 756 | Mikołajska L. 3, 

KA R... __ó| m. 5. Na złożone 

godzina 3.15 o- akcje otrzyma 

twieru sig: UNIEWAZNIAM akcjonarjusz le- 

POFOŁUDNIO- |Z0EPA Any CO ag | gitymację, która 

WY Kurs HAN- geed RN > “e | upnawniać bedzie 

DLOWY dla do- | » 850181 Ra Wi do wzięcia ndzią- 

rosłych — Prof. kie D 2 łu i glosowania 

Nycza, Senacka 6 Pani na Wålnem Zgro 

35197 madzeniu, Posia. 

dania 10 akcyj 

KURSY PRZECZY daje prawa jed- 

, h nego głosu. — 

WIECZOROWE | NIEMIECKIEGO | Zarząd.” 85687 

re Ra TO-| Sławkowską 3, 

syjskiego, angiel- | pok. 49, 10—1 i i 

skiego prowadzi | 4—6, 95785 | UNIEWAŻNIAM 

pedagog. Zapisy skradziony mi 

codziennie: Dłu- portfel z doku- 

ga 5, m, 6 KERR Sde mentami, dowód 

7 PODOLECKIE- osobisty, wysta- 

À wiomy przez Za- 


rząd Miasta Kra 
kowa 1938 i Be- 
scheinigung na 
nazwisko Piare- 
cki Edward. 
35700 


GÅ 
Zybłikiewicza 5, 
klatka 8. Kra- 
ków przypomina 
Szan. PT., że na 
sezon  jesienuy 
wykonuje z ma- 
teriałów f prze- 
rabia, nicujet 
kostiumy, płasz- 
cze, ubrania, — 
wierzchy na fu- 
tra itp. po ce- 
mach „zniżonych. 

35798 


HANDLOWE 
kursy prof. Ny- 
cza — Senacka 6, 
zatwierdzaue — 
jedyna uczelnia 
księgowośei prze. 
bitkowej — 100 
aparatów. MA- 
SZYNOPISMO — 
flepą metodą — 
32 maszyn i ste- 
nografja dwu- 
miesięczne. Wy- 
pożyczalnia 
wszystkich  pod- 
ręczników. BIU- 
ROWOŚCI kurs 
otwiera się. 

34680 


UNIEWAŻNIAM 
zgubioną książkę 
wojskawą i legi- 
tymację 


OBIADY 
domowa pierw- 
szorzędne, tylko 
ną maśle. Ng ży- 
czenie diety 
drób, Ewentnal- 
nia całodzienne 
utrzymanie: 
Grodzka 2, 
Rynku. 


UNIEWAŻNIAM 


książeczkę osz- 
czędnościową 
PKO nr. 172585-k 
na 200 zł. wyda- 
ną na mazwisko 
Wiktora Aleo- 
ksaudrowicza 
Płk. Zakopane. 

3195k 


AUTAMI 
przewożę rzeczy, 
towary, osoby: 
Plac éw. Ducha. 
Bufet. 85159 


— 


KURS 
NIEMIECKIEGO 
Informacje: 5—7, 


Sienna VI, 
35679 


UNIEWAŻNIAM 


róg 
35784 


NIEMIECKIE 
tłumaczenia, pi- 
sma, teksty. 

Maszynopisemo. 
Dunajewskiego 7 

85655 


czeladniczy na 
nazwisko; Jan 
Surówka, Mszą- 
na Dolna. 

35726 


TRWAŁĄ 
ONDULACJA 
10 zł., gwaranto. 
wana: Długa 18, 


» UNIWERSAL« 
MATERIAŁY BUDOWLANE 


pracy godziny. Gdzieniegdzie pod krza- 
kami tworzył się bank Kkarciańy, tu 
i ówdzie zapijano się „bączkami, — 
a w ustroniach gwarzyły pary o tak 
świetnie się zwykle zapowiadającej, ro- 
mantycznej przyszłości we dwoje. 

Putyra nie wiedział, eo ma zrobić ze 
sobą. Do domu nie chciało mu się iść. 
Czytać teraz — kiedy jeszcze cała scena 
z panną Marjettą stała mu przed oczy- 
ma — nie był w stanie. Rozmawiać o niej 
z kimś obcym — znaczyło narazić się na 
śmieszność i kpiny. 

I wtedy Putyra po raz pierwszy bodaj 
od czasu, kiedy przybył do fabryki, skie- 
rował się ku wsi, ku karczmie. Wielka 
salka wioskowej karczmy roiła się od 
chłopstwa. Ponieważ było pod wieczór, 
więc większość miała już dobrze w czu- 
bach. Rozmowy były równie chałaśliwe, 
co i bezsensowne. Po kątach kumotrowie 
oświadczali sobie wzajemnie dozgonną 
sympatję, tu i ówdzie brano się do bitki. 

Wejścia nowego gościa nie zauważono. 
Spostrzegł go tylko arendarz Jankiel. 
Obserwował on już oddawna wyniosłą 
postać robotnika, jedynego bodaj, który 
nie zachodził do jego karczmy i... podzi- 
wiał go nieco. Wyczuwał w nim jakąś 
inną, niewątpliwie lepszą, naturę od po- 
zostałych rzesz robotników. 

Jego wejście do karczmy zrobiio na 
Jankielu ujemne wrażenie, — Po co ten 


JASNY KIT SZKLARSKI 


„FIRNAGRAL* 


produkcji fabryki chemicznej 
Ludwig Lapp Eheydt 2912k 


Wylączna sprzedaż w Gener. Gubernatorstwie. 


„IE-EL-ZET“ 
KRAKÓW, ul. zaleskiego 8, 
Dostawa ze składu w Krakowie. 
Oferty na żądanie. 
Przedstawicielstwa rejonowe do objęcia, 


MISTELSKI 
chorób 
Mikołaj- 
84592 


SKÓRZANE 
obuwie (także 
nnbukowe), to- 
rebki, KURTKI, 
gaianterję skór- 
kową, rękawicze 
ki, farbuje 
FARBIARNIA 
wyrobów skórza 
uych, Kraków, 
Podgórze, Rynek 
13, m, Sa. 

+ 35746 


Dr. 
specjal, 
kobiece. 
ska 9. 


UNIEWAŻNIAM 
zagubioną Kar- 
tę zgłoszenia — 
prowadzenia skle 
pu na nazwisko: 
Jakubik Rozalją 
Nowy Sącz. 
3193k 


PODANIA 


niemieckie i tlu- 
maczeñħñia oraz in 
terwencjeę — u 
władz załatwi 
też biuro adwo- 
kackie Sienna 7/ 
4, II. p. 


4 MORGI 
łąki, część — ©- 
wentualnie na 0- 
grodnictwo do 
wydzierżawiiemia 
Informacje: 
Kraków, Kościel 
nd 5. 85799 


85423 
JASNOWIDZ = 
WISZNĄPURI 
znany w kraju, 
zagramićą, wyja- 
śnia zawiłe taj- 
niki przeszłości 
i przyszłości — 
(Medjum). Pise- 
mnie podać datę 
rtędzęnią. Przy- 
jęcia: Długa 5, 
m. 6. 34785 


PODANIA, 
prośby, suma- 
czenia na niemię- 
cki wykonuje -- 
Terlecka-Terlecki 
Florjańska 55, — 
Firma  chrześci- 
jańska. 35243 


UNIEWĄŻNIAM 
zaginioną legi- 
tymację szkolną 
nr. 191 na na- 
zwisko;: Frasik 
Janina. 35767 


UNIEWAŻNIAM 
skradziony mi 
dowód osobisty. 
Marja Sala Kra. 
ków, Bandur- 
skiego 1. 46. m. 
85708 


OBIADY 


smacznó, obfite 
trzydaniowe 
2 złote, Kolacje 
1 złoiy. Abona- 
ment zniżka. 
Karmelicka 2la. 

35792 


INSTALUJE 
światło: elektry- 
eżne, dzwonki, — 
równocześnie na. 
prawia: Armatys, | 9. 
Kraków, Stolar- 
ska 6, 35481 


— 


ZGINAŁ 
piesek rauler — 
brązowy, wabi 
się „„Biżu'. Wia- 
domość za wy- 
nagrodzeniem — 

Lubomirskiego 


23, m. 8. 
35741 


ZAKŁAD 


Zegarmistrzow= 
ski Ideal, Kro- 
woderska 67, 
wykonuje w£zal- 
kie reperacje ta 
mio, solidnie i 
szybko, 35661 


ABAŻURY, 
ELEKTRO» 
LAMPY: 
Wytwórnia 
„FOX, — Sław. 

kowską 30 
35506 


ZEBY 
sztuczne, plom- 
hy. korony, mo- 
stki, bezbolesne 
zabiegi, Dogodne 
warunki. Termi- 
nowe ukończenie 
prac. Kornik — 
Kraków, Florjań- 
ska 29, 35269 


CHIROMANTKA 
grafologini udzie. 
la porad najtraf. 
niej w trudnych 
Sprawuch:, Wielo- 
pole 26/5, — od 
czwartej do siód. 
mej. 35274 


POSIADAM 
lokal centrum u. 
rządzony, szukam. 
spólniką konce: 
sją na prowadze- 
nie cukiermi, ja- 
dłodajni. Ewen- 
tualnie propozy- 
cje. Oferty: Go- 
nieo Krak., Kra. 
ków, „Nr. 385651“ 

35651 


DOROŻKARZ, 
zamówiony dnia 
1/X 0 gudz. 8 wie 
czór, z placu Do- 
minikańskiego na 
ulicę Mikołajską 
2 — proszony © 
zwrot parasolki 
na Mikołajską 2, 
m. 2, Numer do- 
rożki wiadomy. 

55677 


PODANIA 
niemieckie, pol- 
skie — tłumacze. 
nie — wszelkich 
pism, dokumeu- 
tów — KONAR- 
SKIEGO 34, róg 
Juljuszą Lea, 

35460 


MAM 
4000, sklep z u- 
rządzeniem, 
punkt dobry, — 
Obejmę przedsta 
wicielstwo, filję, 
lub przyjmę spól 
niczkę z konce- 
sja. iZgłoszenia: 
Goniec Krakow. 
ski, Kraków, „Nr 


ZAKOPANE 
BRISTOL 
hotel - pensjonat, 
pięknie polożony, 


85715". 35715 | idealne ua 

ER ŚR | WYDÓCZ owe. 

UNIAN dE "= sozsx| Czytelne 

AE = > g nacie treści ogłoszeń. 

z , A Ww 

dów: M. Zele duży (Kraków) Pomyłki wynikłe z po. 
ie i d Á „ | ene napra- 

pia d dowód oso- oara nanie | WOodu niewyraźnego i nie- 

ne Bukowska — |biorcy napisza: | GZytelnego pisma nie bę- 
i é. aroslaw, skryt- 

Piotr Pros 25681 |ka SL. ° 3109X dą uwzgięgdniane, 


na BOJ |KRAKÓW WARSZAWĄ 
BIELIZNĘ Starowiślna 28 Żurawia 24a || 
AK SM 129-37 Telefon 815-22 Dolna 10. 


Szpitalną 10. 
85702 


U OWO OWA 
Prosimy o wyraźne i 


Kupimy 


używane 


do obuwia 


Oferty : Bata Radom — 
3164k 


tu idzie? — pomyślał, ale nie zdradził się 
ze swemi myślami. Szybko obtarł brudną 
ścierką szynkwas, jak to był zwykł robić, 
kiedy do karczmy wchodził zamożniejszy 
gospodarz i milczącym wzrokiem zapy- 
tał się, co ma podać. 

— Wódki! — krzyknął Putyra, poczemm 
szybko wychylił wielki kieliszek, naląny, 
mu usłużnie przez arendarza. Palący na- 
pój nie uspokoił wcale Putyry. Właści- 
wie zawiódł się. Myślał, że alkohol zaraz 
uwolni go od myśli o pannie Marjetcie, 
a tymczasem było wręcz przeciwnie. Jego 
myśli tem gwałtowniej poczęły krążyć 
około postaci panny. Gdy i drugi kieli- 
szek nie poprawił nastroju Putyra 
rzucił pieniądze na szynkwas i wyszedł 
na pole. 

Było już niemal zupełnie ciemno. 
Gdzieniegdzie po wsi zapalały się w cha- 
tach światła. Wieś miała już światło 
elektryczne, z czego gospodarze byli bar- 
dzo dumni. Ale były i uboższe chaty, 
gdzie świecono jeszcze po staremu naftą, 
albo świecami. I gdy Putyra szedł przez 
wieś — życie zbrzydło mu doena. Zdał 
sobie sprawę z tego, że jego przyszłość 
jest równie nędzna, jak te niskie, zady- 
mione chaty. Że nigdy nie będzie miesz- 
kał w willi i nigdy nie ożeni się z Mar- 
jettą. Ogarnęła go dzika wściekłość na 
wszystko. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


Co grają w kinach? 


Olbrzymiem powodzeniem cieszy się monumen- 
talny film z życia rosyjskiego, według Puszkina 


„Córka pocztmistrza” 


z H. George i H. Kralą w rolach tytułowych 
na ekranie „Wandy“. 
Poctątki seansów o gadz.: 3.30, 5.30, 7.30. — 


Numerowane bilety wstępu można nabyć godzi- 
nę przed seansem. — W czasie trwania seansów 
wstęp na salę bezwzględnie niedopuszczalny. 


WYRÓB FABR.DOBROLIN 


UWAGA! 
Zawiadamiam, że 
od soboty 5. X. 
otwieram po Te- 
moncie lokal do 
gier bilardowych 
i innych. ADOLF 
HITLER PLATZ 
12, STOLARSKA 
9, pierwsze pie- 
tro, KOMISARY- 
CZNY ZARZĄD. 
85703 


STROPY 
ACKERMANNA 


i Kleina, pustaki, kline 
kery, wszelkie rodzaje 
cegły, wagonowo szybko 


dostarcza 


„Universal 


UL. STAROWIŚLNA 28. 
"Tel. 129-37. 3191k 


WYMIENIAJCIE 
PŁYTY 


gramofonowe: — 
Florjańska 29/5. 
35696 


2 Monterów 


samochodowych 
samodzielnych 


2 dłuższą praktyką poszukują 
Warsztaty Samochodowa 
FR. SZCZEPAŃSKI 

310 Radom, Curle-Składowskiej 13. 


Zgłoszemia na piśmie z poda- 
niem poprzednich miejse pracy. 


skie i dzięcie- 
Ce po cenach 
E Steyr - Pnch, 
R Kraków, ul. 


ROWERY 
fabrycznych, | 
Y Sławkowska 6, 


[0] damskie, mę- 
sprzedaje fma 
oficyny. 
35 


wypisywanie | Ważne 


Zawiadomienie! 


Buciki męskie 


skórzane z cholewkarai 
(drewniane zelówki) 
dla miast — gmin — fa- 
bryk — dworów — ko- 
palń — i imnych przed- 
siębiorstw oraz instytn- 
cyj — dostarcza hnrtow* 
nie — 25 złotych para — 
bez Bezugsthelinów 


Fabryka obuwia 
F. Dyras 


Kraków, Kalwaryjska 34 


prasy 


6 _ „GONTEC KRAKOWSKI“ Nr. 231. Piątek, 4 października 1940. 


Roczny s | i =. niemiecko- i A jmuj Ż 
i cko-polskiej MARCZEWSKIEGO (A. Hitlerplatz 9, telefon Nr. 101-14), obejmuje m. m. także 
(półroczny) kur 3 uproszczone] stenograaf ji jezyk niemiecki od podstaw, z gramatyką, ortografją, konwersacją, koróspondencją i maszynopismo 


daje sumienne, gruntowne i wszechstronne przygotowanie do zawsze popłatnego zawodu. Znajomość języka niemieckiego ani matura przy przyjęciu nie wymagana. Wpisy teraz. 
„w, GAMĘ wa R Kii akg a aa sagi ij. a „| wew wsk m serem +" skie 


r A SIATKI : ) GAZĘ a WORKI HURT BATERYJ DYWAN DYWAN KASZTANY SYPIALNIĘ BUDOWNICZY NOCLEGI 
Wolne Ea giy ena do łóżek, kupimy | jedwabną, orygi.| PAPIEROWE |Centra, Dajmon, | piękny wiedeñ- | pluszowy — jak | większą ilość — | nowoczesną, ja- | wolno praktyku. | św. Marka 2012, 
; go w większym | zaraz. Hala Mo- |nalną szwajcar- |polęca Stanisław | Znicz, latarki i|ski, fortepian; | nowy, 3X4 m — | sprzedam. Ofer- |sną, pierwszorzę- | jący, przystojny, 35777 
posady a A posady blowa, Grodzka | ską, PASY wiel- | Rzegociński, — |żarówki „Osram“ | kryształy sprze- | sprzedam. Kra. |ty: Goniec Kra- | dną, sprzeda: — | kawaler, po trzy- |————— 
o 51 pi 59, sklep. błądzie i gumo- | Kraków, Szpital. | Janina BUKOW- | da: Smoleńsk | szewskiego 11 — | kowski Kraków, | Wola Duchacka, | dziestee, pragnie POKÓJ 
POTRZEBNA | zaraz AE oboz 35602 | we oraz wszelkie | na 36. Telefon | SKA. Kraków, | 27/6. 35669 | m. 6. 35794 | „Nr. 35765“. Szkulna l, - |znajomości pani| do wynajecia — 
panua do biura a a KAMI przybory  młyń- | 126-49, 35627 amebian telefoni] > EE 35765 | stolarz Ćwiękała. | młodej, urodzi- | zaraz. Smocza 4a 
kks" AROSA ENICE, | skie — dostarcza |——— 106-98. 35453 |  MGTOCYKL TAPCZANY |————— 35755 | wej, lepszej sfe- | m. 2. 85778 
A zyć mial mt paatac o 85676 DOMKI, |Zakład budowy KILKA  |-—-————-JA.J. S. 500, — | sprzedam. Kra-| SINGERA  |-—_——— |ry. Pisać obec- 
kiecki AREK m EDUGA ARCE miynów, Kraków, | maszyn _ pisar- UBRANIE |Puch 200, sprze- f ków; Kościuszki | maszynę krytą, | WYGRZYWAL- | nie: Sanok, poste POKÓJ 
KS AWigdomość PANNA kai | RJ — | Mazowiecka 85. | skich, różnych — | czarne okazyjnie | dam. Kraków — | 35/18, oficyny. |sprzedam. Kro- SKIEGO restante „Budo- | dla 2 Panów na 
s Tomasza 24,|z maturą semi- przedmioty, pia- 35429 | sprzedam tanio. | sprzedam:  Flo-| Kaz. Wielkiego 35791 | woderska 39, m.|dwa wspaniałe | wniczy”.  3187k | posadzie; , oglą- 
Bob 35691 | narjalną, udzieli nina, maszyny, | —————— | Siemiradzkiego _ | rjańska 32, m.22 | 142 „Bar“. = | I 35774 | obrazy „Rybacy“ |——————— | dać 10—14, ul 
Sah "OCT | akcji z zakresu A poz, SZKŁO 21, sozu 35680 35663 | WOZEI bo. saaa, | „Uścisk moiza“ | SEPAROWANA, Karmelicka 12, 
POTRZEBNY | szkoły powsz. — |; ; aiwodne JErEdQSZIA, |vszs=trażnrzuilii JE a a a e Eeo eae PARCELA sprzedam zaraz. | inteligentna, lat | II, p. of. m. 1L. 
OE szów- ||zaimia się. dzie- Fyewide D mowaną i do ki- diaj zd ra a D kiej ra ph I j ue 512 sażni przy j Krakowska 6 m. |38, własny dom, 35712 
ski na reperacje | émi, — Taskawe | ———— tu. gips, litopon, | miala elektr szafę kombinowa- omek nowy) || maa Aleja o- | Osiedlu Oficer- | 44 III p. 35668 |.pośłubi pana sY 
proszki do, pra- Y-|ną, tapczan, krze. | sześciopokojowy, | wackiego 46 — |skiem, 51 me- | —-————— | tuowanego. — | POSZUKUJĘ 


Zgłoszenia: Kra. | zgłoszenia: GO.| GARDEROBĘ cznego, dzwon. | szą stół — sprze.| parcela 1.600 |III piętro. m. 7. |trów frontu —| SPRZEDAM |P, Klecze-Górme |2 pokci nmeblo- 


ków, ul. Karme- | niee Krakowski 3 i nia, worki papie. | zg 3 3 i 
lięka 62. 35683| Kraków — „Nr. a. | ie rowe, artykuły kovi eh dam: św. Marka mkw. — 35.000, 35787 | 28.000, _ sprzeda PKAZYINIE Zagórze, Bitko | wanych nżywal- 
oz |. 35660“ 35 s chemiczno-techni. A „|16, Wesołowski. |Sprzeda „INFOR- |—_——_——_—— | biuro „Własna | un urek gimn. | wa. 3189k | nością kuchni, 
STOLARZY MA-| ——— 660 | je STALE Chrze. czne — najteniej R sj pa 35682 | MATOR", Kra- PŁASZCZ Strzecha“ Kra. | "a 15 lat, garni. kulturalny dom. 
"-——|ścijański Sklep ychmiast, tanio. | ————————— |ków, Pijarska 19 | damski zimowy, i- | tur meski, — T A 
NOWYCH KRAWCOWA | Starowiślna 80. zoeae KODU Kraków,  Siemi. SREBRNY wi di * Ujejskiego 6/15. FOA BT B płaszcz K damski, UCZE. s 
kt ze Aja szyje po domach | KUPNO — sprze- 2y ZArg 35877 radzkiego 21/8. | zegarek. meski 35186 | 77% 35778 | podszewkę mę- Lokale Karini Nr. 
E a orri o orzadnic, | daż, 35225 | = 85278 |.kjeszonkowy, 10| „HERAKLITH" | paro | | SKA czarną: Czy. 35710%. 35710 
. — isg |——————— = i m i , 
ka wyrobów drza | Krakowski Kra-| KUPUJĘ PAPA CEMENT, O |jpbinów. „Dam |płyty budowlane | meskie pierwszo. | PŁASZCZ sta 8/8. _ 85658 | WYPŁACALNY 
wnych w Krako- | ków „Nr. 35739 d DAGHOWA WAPNO 5 iis wszystkich wy- | „zędne k 1—2 POKOI 
wie, za dobrem ga e odka = inoa |piaskowana, bi i CEGŁĘ nio sprzedam. | miarów. na skła. | dens aa 6 morgó E 
wynagrodzeniem EO ITE, Dee rumiczna  talko- | dostarcza wago. Jasna 10, zed izio: ją do _ sprzedania. | Sprzedam. Adolf | pod bn. jowego z łazien- |trzebne zaraz na 
Zyioszenia: Go-| SPRZEDAWCA AnA Ea wana, ter, asfalt, | nowo „Siluonta- 5—6. tarowiślna 28. Kraków, Floriań Hitlerplatz 23 — przy Ahe A ką. Zgłoszenia: | biura. Koch & 
nieo Krak., Kra- | (ekspedjent) — z Na żądanie ai karbolina, lepik | na“ Sp. z o, O. BIEŻANG Tel. 1289-37. 3121k |553 45, m. 6. m. 2. 35771 | do sprædania Biuro Ogłoszeń | Storzel, św. Ła- 
ków, „Nr. 35684" | długoletnia prak. | chodzę do domu. | St21e 2a składzie | Kraków, Hitler- isk N Me 35654 ——— | Wiadomosg  — | „Fiducia“, Flo- j zarza 12 m. 7 
35684 | tyką w  sklepia 35268 „ Universal" Sta- | Platz 28. 35887 dk, mae Ę DRZWI NO DAMSKA Sklep wiejski — riańska 15, „Bo- 35352 
— POTRZEBNY kolenialńo . spó. | 2- x mana E Tel a E E nowe  kiłkadzie. A A , |jesionka z biel- | Kraków Gołębia liday". 35764 MI ANIA 
UA żywczym  poszu-| FILATELISCH -81. 120x Ae a E f stale na składzie | skiego materjału | 1- EW ""ET="WiGx ESZK 
czeladnik * kra- c OKAZJA! niową, z wido- | siąt sztuk sprze. | Universal“ Sta-|do sprzedania. Sa POKOJE 3-pokojowego £ 
mieszkania — | wygodami (nie 


J. Piłsudskiego SPRZEDAM 
7, m. 2. 35770 | bieliżniarkę, — 


Ady opni. | kude posady od | Sprzedaż, kupno Parcela 165 82, 5w | dam. Barska 28 $ 
wiecki. Konopni- | araz. Zgłoszenia | komis: „Mundus“ ZAKOPANE, naroż,, bez pośre- nella p A "LP 35713 ron na e 


pot Gonieo Krakow- | Hitlerplatz 37. |Kilka will, par- |dników: ul. Pra- |do sprzedania. — bezpłatnie zgła- | po żydach) po- 


szajciel Wynaj- | szykuję. Łaska- 


33667 x 
n | SKI Kraków „Nr 34496 | cel sprzeda „IN- | anicka, Wiado-| Universal“  — MŁYNSKIE aien 1 szafkj nocne — i N F 
PIETĘGNIAR | ad aai ngage  |FORMATOR, | mot biaa: wi. Starego 38 | masaya praho | tape mowy, 2| pietate Un | Sans zat | BECHMIARTI o| 1al s1050 „Ion 
do Ea in STENOGRAF |świcżą. wagono. | ska 19. 3166k RA emae ean 3115} MEP doat ES ora ptl Po DERWOOD, REN) iame. Ee pałą eny do Gońca Kra. 
i 2-letniego chło | polsko-niemiecki |wo i mniejsze |————————— > £ owy.. Npadzi- A , — | wisząc: Rynek | OU D - | kowskiego „Nr 
pea narazie do| emka posady, | partje loca Rze-| PARCELE FUTRO Tp rzy A RU, sta 17, m. 2. g| Smith — tanto Kieps (LCL cia”, Floriańska i 35502", w. 35503 
dhodzącą, Ten. | lekeji.  Zgłosze- |szów. kupuje fir. | budowiane (Osie. | DAMSKIE _ |najona i asbesto- | Mazowiecka 35. zę = S573 MES + N E e rzy W o 
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